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KAZIMIERZ WŁADYSŁAW WÓJCICKI. TRAMWAJE.

Wschód słońca o godzinie 4 minut 23
Zachód „ „ 7 , 48

Długość dnia godzin 15 minut 31
I Ubyło ,„ 1 „ 16

»»*K, Straciliśmy jednego z najstarszych i najpra- 
'4'- cowitszych pisarzy naszych.
+ Pierwszy prawie badacz literatury ludowej, 

•'azimierz Władysław Wójcicki zamknął wczoraj na 
ziwsze strudzone powieki!

■ Złożony ciężką niemocą, od kilku już dni pojednaw­
cy się z Bogiem, oczekiwał chwili wiecznego pokoju 
1 eiszyi..
, ■ Zanim zastanowimy się nad obszerną zgasłego dzia­
łalnością—śpieszymy dziś podać kilka szczegółów 
z długiego tego a pracowitego żywota.

Wójcicki urodził się dnia 3 marca 1807 roku 
Warszawie.

■ syn przybocznego lekarza Stanisława Augusta. 
chowanv był początkowo w domu rodzicielskim, 
PóźiiiHj oddany do kolegium pilarskiego.

' Skończywszy je mło ty Kazimierz wstąpił do in­
stytutu politechnicznego, uczęszczając równocześnie 
llił kursa prawa i literatury w ówczesnym uniwersy­
tecie.

Za grzany słowy Brodzińskiego, przyjaźnią Święckie- 
i przykladeinChodakuwskiego, Wójcicki rzucił się 

z całym młodzieńczym zapałem do odgrzeby wania 

. ;— W dniu wczorajszym, jako w wigilję uroczysto- 
s,ri Najświętszej Panny Marji Anielskiej, odbyły sie 
Soczyste Nieszpory, z wystawieniem Najświętszego 
Sakramentu i z procesjami, w trzech jednocześnie świą­
tyniach Pańskich, a mianowicie:

w kośrtele św. Antoniego, przy ulicy Senatorskiej;
w kościele św. Anny, przy ulicy Krakowskie-Przed- 

toieście — i
w kościele,św. Franciszka Serafickiego, przy ulicy 

Zakroczymskiej.
' Świątynie te bowiem obchodzą rzeczoną uroczy­

stość w dalszym ciągu w dniu dzisiejszym odpustem 
zupełnym, przy wystawieniu Najświętszego Sakra­
mentu i z kazaniami, oraz z procesjami tak rano jak 
’ po południu,
. ■— W dniu jutrzejszym, jako w 9-tą niedzielę po 

‘■''wiatkach, głoszoną będzie Ewangelja święta zapisa- 
uu u Łukasza świętego w rozdziale 19-tym: „O zbu­
rzeniu Jerozolimy i wypędzeniu kupujących11.

W7 dniu jutrzejszym także, jako w pierwszą niedzie­
le nowo-rozpoczętego miesiąca, w kościele Opieki św. 
•'ńzefa, na Krakowskiem-Przedmieściu (wprost ulicy I 
królewskiej), odprawionem zostanie ku czci Najsłod- 
szego Serca Pana Jezusa, uroczyste dopoludniowe 
Dabożeństwo z wystawieniem Najświętszego Sakra- 
“tentu, kazaniem i procesją.

W przyszły poniedziałek przypada doroczna uro- 
rtystość św. Dominika Wyznawcy, i Założyciela ka­
znodziejskiego Zakonu, którą kościół św. Jacka ob­
chodzić będzie pierwszorzędnym odpustem zupełnym, 
z wystawieniem Najświętszego Sakramentu, z kaza­
niami i procesjami tak zrana jak i po południu, lecz 
dopiero w następną niedzielę, t. j. dnia 11 b. m; w dniu 
zaś przypadającej uroczystości, t. j. vr poniedziałek, 
odbędzie się uroczysta Wotywa w kaplicy św. Domi­
nika przed jego ołtarzem.

We wtorek przyszły przypada uroczystość Naj- 
rwiętszej Marji Panny Śnieżnej, którą kościół św. Jac­
ka obchodzie < odzie solenną Wetyw%_ w kaplicy te- 
goż’nazwiska w rzeczonej świątyni po prawej stronie 
się znajdującej.

święto Najświętszej Marji Panny Śnieżnej, przypa­
dające w dniu 5-tym miesiąca sierpnia, datuje się od 
czasu kiedy wśród największych upałów spadł obfity 
śnieg.

Jan Patrycjusz wraz z małżonką, bezdzietni, obja­
wieniem się Najświętszej Marji Panny przestrzeżeni, 
w miejscu gdzie śnieg upadł, k ościoł na Jej cześć wy­
stawili i uposażyli.

Kościół ten nazwano bazylika Liberjauską czyli 
Najświętszej Marji Panny ad praesepe, a to dlatego, 
ze stanął on za czasów Liberjusza papieża, który też 
dopełnił jego poświęcenia.

Bazylika ta, później przez Sykstusa III-go odnowio­
na, tytuł Najświętszej Marji większej otrzymała.

i wziąć na siebie wszelkie wydatki zarówno 
eksploatację jak i na meljoracje tramwajów (§ 1).

Paragraf 2, zgodnie zresztą z poprzednim pr°* 
jektem, opiewa, że linij ma być siedm:

A) Z placu Krasińskiego przez ulice: Długą, Wazką, 
Podwa'e, plac Zamkowy, Krakowskie-Przedmieście. 
Nowy-Świat, plac św. Aleksandra i alejeUjazdowską, 
Belwederską i Bagatela, do rogatek mokotowskich.

B) 'L placu Teatralnego przez ulice: Bielańską, Dłu­
gą, Nalewki, Muranowską i Dziką do rogatek powąz­
kowskich i za rogatkami do cmentarza,powązkowskie­
go, z odnogą od Nalewek przez ulice Świętojerską do 
placu Krasińskiego, dla połączenia z linją A.

C) Z plaSu Teatralnego przez ulicę Senatorską, płac 
Bankowy, ulice Przechodnią, plac za Żelazną Bramą 
pr. ez ulicę Skórzaną, Grzybowska, Graniczną, płac 

‘Grzybowski, oraz ulicę Twardą i Srebrną, dostacji to­
warowej kolei warszawsko-wiedeńskiej, z odnogą 
z placu Grzybowskiego przez ulicę Królewską do Kra- 
ko wsk iego-Przed mieścin.

D) Z ulicy Bielańskiej przez Tłomackie. Leszno, 
Żelazną i Chłodną, do rogatki wolskiej (w poprze­
dnim projekcie: i za rogatką aż do linji granicznej 
miasta'.

E) Z ulicy Królewskiej przez Marszałkowską do 
stacji pasażerskiej kolei warszawsko-wiedeńskiej.

F) Z placu Zamkowego prze;; Nowy Zjazd, most 
Aleksandrowski i ulicę tegoż nazwiska do Targowej,, 
zkądjedna linja przeprowadzona zostanie przez Tar­
gową i Wołową do skrętu do stacji drogi żelaznej pe- 
tersbutskiej, druga przez ulice Wileńską i Targową 
do rogatki wileńskiej (podług pierwotnego projektu, 
linja do rogatek wileńskich miała je przekraczać i 
dochodzić do granic miasta, prócz tego projekt mie­
ścił trzecią jeszcze odnogę od ulicy Aleksandrowskiej 
przez Petersburską do rogatek petersburskich).

G) he stacji pasażerskiej kolei warszawsko-wie­
deńskiej przez ulice Marszałkowską do rogatek mo­
kotowskich. r'

Paragraf 2, wskazujący kierunek tramwajów, orze­
ka jeszcze, że dla połączenia pomienionych linii z bu­
dynkami śtacyjnemi dróg żelaznych, przedsiębiorcę 
ma prawo urządzić linje podjazdowe do nich, lecz, je­
żeli linje takie trzeba będzie przeprowadzić przez zie­
mię należącą do dróg żelaznych, powinien się w tym 
przedmiocie porozumieć z towarzystwami kolejo­
wemu

Prócz tego obowiązkiem przedsiębiorcy będzie 
przedstawić do zatwierdzenia ministerstwa spraw vze- 
wnętrznyeh plany linij konnych, przeprowadzić się 
mających na terenie stacyj kolejowych i rysunki za­
budowań, które w tym celp trzeba wznieść; ma on też 
stosować sic do ogólnych przepisów dotyczących od­
ległości budynków od linij dróg żelaznych.

Przedsiębiorca może też przeprowadzić po miejskim 
gruncie linje szyn do stajni, wozowni i innych zabu­
dowań potrzebnych przy eksploatacji. •

Przy przeprowadzaniu linij tramwajów EiF, a tak­
że odnogi przy linji C, może być wykupiona od głó­
wnego towarzystwa rossyjskich dróg żelaznych, obe­
cnie, istniejąca w Warszawie, linja kolei konnej od 
drogi żelaznej warszawsko-wiedeńskiej do petersbur­
skiej, jeżeli zgodzi się ua to ministerjum dróg komu­
nikacji; kupno linji, zdjęcie, szyn i przyprowadzenie 
do porządku bruku uskutecznia przedsiębiorca wła­
snym jedynie kosztem (§ 3).

Co się tyczy warunków przedsiębiorstwa, to celem 
utworzenia kapitału potrzebnego na budowę i kupno 
istniejącej obecnie linji, może on zorganizować towa­
rzystwo podług zasad przez prawo wskazanych, na 
które przelewa zarówno swe prawa jak i obowiązki 
(§ 4). •

Z paragrafu tego usunięto pomieszczone w pierwo­
tnych warunkach zastrzeżenia dla magistratu udziału 
w części.

Paragraf 4 również orzeka, że przedsiębiorca pra* 
gnący zawiązać towarzystwo dla eksploatacji tram­
wajów powinien przedstawić, dokąd należy, projekt 
ustawy w ciągu miesiąca, zaś po zatwierdzeniu usta­
wy zorganizować towarzystwo w ciągu trzech mie- 
sięcy.

Magistrat pozostawia przedsiębiorcy prawo eksplo­
atacji tramwajów (§ 5) w ciągu 35 lat od dnia o*

Środa-: Przemienienie. Pańskie.
Czwartek: Ś. Kajetana Wyznawcy. • 
Piątek: SŚ. Cyrjaka, Larga i Saiara*j) 
Sobota: S. Romana Męczennika. ,/'■
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pamiątek historycznych i zgłębiania literatury lu- . 
dowej.

Pielgrzymując po kraju, zbierał obfite materjały i 
już w dwudziestym roku żywota wystąpił z dziełem: 
„O zwyczajach i obyczajach w Polsce17.

W r. 1828 wstępuje do Dziennika warszawskiego 
Ordyńca, w rok później zaś puszcza się w wielką za­
iste podróż po Księztwie Pozna liskiem, Szląsku, Sakso- 
nji, Czechach, Morawji, Węgrzech, Serbji, Kroacji, 
Wołoszezyznie i wybrzeżu baltyckiem.

Przebiegł też Wójcicki całą Galicję, zatrzymując 
sio dłużej we wschodniej jej części, nad Prutem, w ma­
jątku rodziny Dominika Magnuszewskiego, z którym 
zmarłego przyjaźni i krewieństwa później łączyły wę­
zły...

Znamienite owoce tej podróży mieszczą się w „Ga­
wędach i obrazach77, w „Zarysach domowych77 i in­
nych jeszcze pomniejszych pracach.

Poślubiwszy Annę Magnuszewską, zamieszkał Wój­
cicki we Lwowie, skąd po dwuletnim pobycie w r. 
1835 w-yruszył do Królestwa i tu na Podlasiu do r. 
1842 gospodarką się zporał.

W r. 1845 usiadłszy w Warszawie, mianowany zo­
stał głównym .archiwistą i bibljotekarzem senatu, a za­
razem dyrektorem drukarni rządowej przy komisji 
sprawiedliwości, który to urząd do roku 1860 pia­
stował. .

Wybrany w tym ezasie prezesem komitetu właści­
cieli listów zastawnych przy dyrekcji głównej Towa­
rzystwa kredytowego, pełnił obowiązki te aż do zgonu.

Wójcicki jest jednym z założycieli Biblioteki war­
szawskiej, a od r. 1850 bez przerwy głównym pisma 
tego redaktorem.

Wójcicki dalej był współredaktorem Tygodnika il- 
lustrowanego, Kłosów i „Encyklopedii powszechnej77.

Piórem swem zasilał wszystkie prawie pisma polskie, 
wydawnictwa zbiorowe warszawskie, wileńskie, po­
znańskie, krakowskie i lwowskie.

Z trzydziestu wydanych oddzielcie prac Wójcic­
kiego na największą uwagę zasługują i trwałe imię 
autorowi w literaturze naszej jednają: „Pieśni oj­
czyste77 — „Pieśni ludu77 — „Klechdy77 — „Teatr sta­
rożytny w Polsce17—„Obrazy starodawne77 — „Cmen­
tarz powązkowski77 — „Historja literatury polskiej,“ 
wreszcie dzieło lat ostatnich „Warszawa, jej życie u- 
mysłowe i ruch literacki w- ciągu lat trzydziestu11.

Lat pięćdziesiąt i kilka żmudnej i ciągłej pracy!
Wójcicki do ostatniej prawie chwili pióra z drżą­

cej już dłoni nie wypuszczał...
Lipcowy poszyt Biblioteki warszawskiej mieści jesz­

cze jego artykuł.—w tym też czasie wydał „Literature 
polską dla młodzieży..’.11

Zgasł nawet myśląc o rzeczach pióra i niemi gorli­
wie się troskając.

Cześć sędziwego szermierza pamięci!
Niech w’ Bogn odpoczywa!

—X— Sprawa tramwajów postępuje.
Jak już wmiankowaliśmy, magistrat wypracował 

nowe podług wskazówek ministerjum „Warunki urzą­
dzenia i eksploatacji tramwajów wmieście Warszawie17 
i oddąje je pod rozsądzenie p. jenerał-gubernatora 
warszawskiego, który ostatecznie o warunkach tych 
zadecyduje na mocy udzielonego sobie przez władze 
wyższe pełnoinocnictw a.

W ten sposób uniknie się zwłoki, nieodłącznej od 
rozpatrywania „Warunków17 przez dykasterje cen­
tralne.

Przypominamy czytelnikom, że w n-rze 8 z roku 
bieżącego(d. 11 stycznia) podaliśmy pierwsi streszcze­
nie pierwmtnie przez magistrat ułożonych warunków 
urządzenia i eksploatacji tramwajów, obecnie więc, 
gdy ukazał się już wykończony nowy ich projekt, u- 
ważamy również za właściwe podać je do wiadomo­
ści ogółu.

Przedewszystkiem więc w myśl nowego projektu, 
przedsiębiorca obowiązuje się urządzić w Warszawie 
na swój rachunek i ryzyko sieć linji kolei konnych 
z taborem ruchomym i'wszystkiemi przynalezytościa- 
mi oraz zaprowadzić ruch na zbudowanych linjach 

172. Dnia 2 sierpnia.
Prenumerata „Kurjera War- 

»zawskiego“, wynosi w Warsza- 
l e rocz»ie rs. 6, półrocznie rs. 3,

D’e rs< kop. 50, miesię- 
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torek: JV. Marji P. Śnieżnej.
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za przesyłkę rs. 1 kopiejek 46, 
oraz za opakowanie i ekspedycję 
rs. 1 kopiejek 54).

Prenumeratę przyjmuje się rocz« 
nie, półrocznie i kwartalnie.

Rękopisma nadsyłane d® 
redakcji nie zwracają sift



twarcia ruchu (w pierwotnych warunkach — lat 40), 
za opłatą takiego procentu, od do 'hodu Jrwfto, jaki 
przezeń najwyżej na licytacji postąpiony został; pro­
cent ów przez pierwsze trzy lata wynosić ma nie­
mniej aniżeli 29/0, przez pozostałe niemniej niż 4°/. 
(§ 8)- . ,

Podług pierwotnych warunków, procent miał być 
płacony od dochodu czystego bez oznaczenia mini­
mum.

Paragraf 8 ustanawia też kontrolę ze strony magi­
stratu nad dochodami przedsiębiorstwa, a to dla pra­
widłowego poboru procentów.

Po upływie pierwszych lat piętnastu (w pierwo­
tnych warunkach — 20) koncesji, zarząd miejski bę­
dzie miał prawo wykupić w każdej chwili tramwaje 
wraz z końmi, zabudowaniami, taborem i wszystkie- 
mi przynależytościaroi, albo za sumę, ogólną ustano­
wioną na zasadzie otaksowania i umowy z przedsię­
biorcą, albo też drogą wypłaty corocznie do upłynię­
cia terminu koncesji sumy równej przeciętnemu czy­
stemu dochodowi z pięciu lat ostatnich, za odlicze­
niem procentu płaconego magistratowi (§ 7).

Po upływie zakreślonych przez koncesję lat 35 
tramwaje wraz ze wszystkiemi zabudowaniami i ma­
jątkiem nieruchomym, a także taborem wr tej ilości, 
jaka będzie potrzebna do kontynuowania rtfchu, oraz 
z tą liczbą koni i uprzęży, jaka się znajdowała na lat 
pięć przed terminem oddania tramwajów, przechodzą 
bezpłatnie na własność miasta; wszystko to powinno 
się znajdować w dobrym stanie (§ 7).

'Podług pierwotnych warunków, tylko majątek nie­
ruchomy powinien był przejść na własność miasta, 
tabor zaś miał być przez nie kupiony.

Co się tyczy wprowadzenia w ruch tramwajów, to 
linje A i B powinny zostać zbudowane i otwarte 
w ciągu roku od dnia ostatecznego zatwierdzenia 
przedsiębiorcy przy interesie, niezależnie od tego, 
czy zamierza on sam prowadzić przedsięwzięcie czy 
też chce utworzyć w tym celu towarzystwo (§ 9).

Linje C i D powinny zostać otwarte w drugim ro­
ku, linja zaś G nie później niż w ciągu roku trze­
ciego.

Pozostałe zaś linje wraz z odnogą od placu Grzy­
bowskiego przez Królewską do Krakowskiego-Przed- 
mieścia mają być pobudowane w ciągu pierwszego 
roku po wykupieniu przez przedsiębiorca istniejącej 
kolei konnej (§ 9).

Paragraf 1Ó określa dalej szczegóły techniczne u- 
rządzeaia tramwajów.

Szyny mają być szerokości 5 stóp w kołach po­
dług szpurmasu szcrokokolęjowego używanego wKo- 
sji, odległość między dwiema linjaroi szyn ma także 
wynosić 5 stóp.

Forma i wymiary wagonów oraz sposób układania 
szyn będą zależały od rezultatów rozpatrzenia przez 
ministerjum projektu wierzchniej budowy drogi; pro­
mień luków nie może być mniejszy niż 10 sażeni.

Wagony tramwajowe powinny być lekkie, jedno­
konne i tylko na szerokich ulicach mogą być za po­
zwoleniem władz miejskich — dwukonne.

Wagony będą zaopatrzone w dobre hamulce zatrzy­
mujące je na przestrzeni '/2 do 21/, sażeni, schody zaś 
na iwprrfał, jeżeli takowy zostanie urządzony, mają 
być kręcone, na wzór wagonów drugiego towarzy­
stwa tramwajów’ w Petarsburgu.

Wagony dla ustrzeżenia publiczności od wypad­
ków powinny być zaopatrzone z tyłu i przodu w przy­
rządy ochronne, oraz posiadać dzwonki sygnałowe i 
flagi. ’

Ńa głównych stacjach, a mianowicie na placach: 
Teatralnym, Zamkowym, św. Aleksandra, Krasiń­
skim, a także na Krakowskiem-Przedmieściu, naprze­
ciw Królewskiej, przedsiębiorca będzie obowiązany 
urządzić dla pasażerów kryte pomieszczenia na bez­
płatnie wydzielonym mu przez miasto gruncie; prócz 
tych magistrat ma prawm następnie wskazać jeszcze 
pięć miejsc, gdzie pobudowanie podobnych pomie­
szczeń jest, konieczne.

Paragrafll orzeka dalej, że przed przystąpieniem 
do robót przedsiębiorca jest obo wiązany przedstawić 
do zatwierdzenia magistratowi szczegółowy projekt 
budowy tramwajów, a zarówno rysunki taboru rucho­
mego, i że magistrat powinien mieć kontrolę nad ro­
botami.

Przebudowanie i przenoszenie miejskich urządzeń, 
jako to: kanałów, mostkowi wodociągów, zmiana pro­
filu ulic i t. d., przy układaniu szyu mają być dopeł­
niane kosztem przedsiębiorcy, który też odpowiada za 
wszelkie szkody zrządzone osobom prywatnym (§ 12).

Ruch tramwajów odbywa się pod bezpośrednią 
kontrolą władz miejskich, a plan ruchu zarówno oso­
bowego jak i towarowego układany jest wspólnie 
przez władzę miejską i przedsiębiorcę; ten ostatni 
z powodu przerwy w ruchu wskutek nadzwyczajnych 
wypadków, jako to: przemarszu wojsk, procesji, po­
grzebów, przejazdu straży ogniowej, nie może żadać 
żadnych wynagrodzeń (§13j.

Paragraf 14 określa obowiązki przedsiębiorcy tram­
wajów względem utrzymywania szyn i taboru w na­
leżytym porządku.

Powinien oczyszczać bruk pomiędzy szynami i na 
3/4 arszyna z obudwu ich stron, w razie zaś, gdy są 
dwie linje relsów, także całą przestrzeń pomiędzy nie­
mi; w zimie szyny mają być utrzymywane w takim 
stanie, ażeby przejazd przez nie byI' zupełnie możli­
wy, na ważkich zaś ulicach, przedsiębiorca jest obo­
wiązany własnym kosztem z całej linji usuwać śnieg, 
tak jednak, ażeby to nie przeszkadzało jezdzie sanną.

Ważniejsze roboty około naprawy szyn nie mogą być 
przez przedsiębiorco dokonywane bez uprzedzenia 
o tern władzy miejskiej.

Przy rekonstrukcjach bruków i podziemnych urzą­
dzeń przedsiębiorca obowiązany jest, jeśli to konie­
czne, zdjąć szyny i położyć je dopiero po uskutecz­
nieniu właściwych robót, przyczem w razie, gdy ro­
boty podobne są wypuszczane z licytacji, może się 
ich podjąć przedsiębiorca tramwajów.

Podczas trwania spodziewanych niedługo robót oko­
ło kanalizacji miasta i nowego wodociągu przedsię­
biorca będzie miał prawo budować czasowe objazdo­
we linje szyn (§ 15).

Co się tyczy ruchu tramwajów (§ 16), wagony ze 
stacyj centralnych na placach: Krasińskim, Zamko­
wym i Teatralnym, a również ze stacji na Krakow­
skiem-Przedmieściu (naprzeciw ul. Królewskiej) zdą­
żają ku przedmieściom.

Opłata (§ 17) za przejazd: a) z placu Zamkowego 
do rogatki mokotowskiej, do końca linji za rogatką 
powązkowską, do stacyj dróg żelaznych na Pradze r 
do rogatki wileńskiej; b) z placu Teatralnego do koń­
ca linji za rogatką powązkowską, do rogatki wolskiej 
i do stacji towarowej kolei warszawsko-wiedeńskiej 
i c) z Krakowskiego-Przedrnieścia (naprzeciwKrólew­
skiej) do stacji towarowej kolei wiedeńskiej i rogatki 
mokotowskiej— wynosić ma nie więcej aniżeli 7 kop. 
za miejsce w pierwszej i nie więcej niż 5 kop. w dru­
giej klasie, wewnątrz wagonu; dzieci do lat 10-eiu, 
nie zajmując osobnego miejsca, plącą połowę.

Opłata za pizewóz towarów wynosi 1 k. od puda.
Wszelkie zmiany taryfy, kierunku dróg it. d. mogą 

być dozwolone tylko przez władzę, która zatwierdza 
obecne warunki, zaś po wprowadzeniu ustawy miej­
skiej z roku 1870, z zachowaniem przepisów przez też 
ustawę wskazanych.

Na transporcie wojsk i bagażów wojskowych, przed­
siębiorstwo ustępuje30% od opłaty przez taryfę ogól­
ną wskazanej.

Dla zabezpieczenia należytego wykonania warun­
ków, osoby konkurujące o przedsiębiorstwo składają 
30,000 rubli kaucji, która w razie nieotrzymania się 
przy licytacji zostaje im natychmiast zwrócona; przed­
siębiorcy utrzymującemu się przy interesie połowa 
kaucji zostaje zwrócona dopiero po przeprowadzeniu 
lixjij A, B i C, druga zaś połowa dopiero po upłynię­
ciu terminu koncesji (§ 17).

W razie nieotwarcia ruchu przez przedsiębiorcę lub 
towarzystwo w terminach wskazanych przez § 9, o- 
beeny kontrakt, traci swą moc, a zarówno kaucja jak 
i pobudowane już linje wraz z taborem i budynkami 
przechodzą na własność miasta (§ 18).

Z kaucji odliezan z będzie niepłacony regularnie 
procent, prócz tego kary: za opóźnienie robót na u- 
licach— rs. 150 za każdy tydzień; za przystąpienie 
do robót meljoracyjnych ze wstrzymaniem ruchu na 
ulicach i bez zawiadomienia o tem magistratu — rs. 
100; za nieuwzględnienie uwag magistratu o niepo­
rządku na linji — rs. 5-. za zbyt późne rozpoczęcie 
jazdy lub zawczesne przerwanie — rs. 5 od wagonu; 
za wstrzymanie ruchu na jakiejkolwiek linji bez wy­
raźnych powodów — rs. 100 na dzień; za niedojście 
wagonu do stacji — rs. 10 i za kursowanie mniejszej 
liczby wagonów na jakiej linji—rs. 25 za każdy bra­
kujący wagon (§ 19).

Odciągane od kaucji przez miasto sumy przedsię­
biorca pod rygorem zerwania kontraktu powinien 
wnieść do magistratu w ciągu dwóch tygodni.

Jeżeli podczas trwania koncesji władze miejskie u- 
znają za dogodne przeprowadzenie nowych jeszcze li- 
nij tramwajów, pobudowanie ich, a zarówno eksploa­
tacja zostaną ofiarowane przedsiębiorcy na niniejszych 
warunkach, w razie zaś tylko jego niezgody, osobom 
postronnym (§ 20).

Linje pobudowane na 20 lat przed terminem kon­
cesji po jej upłynięciu przechodzą, na własność mia­
sta bezpłatnie z majątkiem nieruchomym, tabor ich 
zaś i w ogóle majątek ruchomy zostaje żaku piony przez 
miasto; linje zbudowane wciągu ostatnich 15 lat kon­
cesji zostają zakupione przez miasto po jej upłynię­
ciu (§ 20).

Jeżeli rząd w ciągu koncesji poleci znieść całą lin ję 
tramwajów, lub zmienić jej rozkład, przedsiębiorca 
nie może się temu sprzeciwiać i jest obowiązany usu­
nąć szyny, a następnie przyprowadzić do należytego 
stanu bruki (§ 21).

Ulepszenia tramwajów wprowadzone winnych mia­
stach i utrzymujące się w ciągu dwóch lat powinny 
być, o ile można, wprowadzone iw Warszawie (§ 22).

Przedsiębiorca nie może ustąpić swej koncesji oso­
bie postronnej lub towarzystwu bez pozwolenia magi­
stratu (§ 23).

Przedsiębiorca podlega wszelkim opłatom miejskim, 
gildyjnymj podatkom i t. d., za wyjątkiem kopytko- 
vrego, od którego wolne sa wagony pasażerskie 
(§ 24). ,

We wszystkich przypadkach tu nieprzewidzianych 
przedsiębiorca lub towarzystwo podlega ogólnym o- 
bowiązująaym prawom i przepisem (§ 25).

Kontrakt z przedsiębiorcą zawarty zostaje dopiero 
po otrzymaniu zezwolenia rządu, który może nie za­
twierdzić rezultatu konkurencji (§ 26).

Konkurencja odbywa się za pomocą dostarczeni* 
ofert w zapieczętowanych kopertach (§ 27), •

Romeo i Julja.
(Czwarty gościuny wystg p. Bolesława Ładnowstiego).

—m— W tej po Makbecie najpoetyczniejszej tra- 
gedji Szekspira obaczyliśmy wczoraj znowu p. Ła- 
dnowskiego, jako Romea.

Kola ta, na pierwszorzędnych scenach europejskich 
nie wielu licząca przedstawicieli, należy niezaprze- 
czenie do najtrudniejszych może ze względu na wa­
runki, jakie przedstawia artyście, warunki ściśle złą­
czone z jego wiekiem i indywidualnością, zasobem 
uczucia, a nawet powierzchownością.

Powiedział któryś z krytyków niemieckich, że te 
„pieśń miłości wtedy tylko zabrzmi całą niebiańską 
harmonją prawdy i piękna, wtedy dopiero w całej 
pełni ząjmie duszę słuchacza, kiedy na scenie znaj­
dzie się do jej wyśpiewania para genjalnych dzieci:, 
czternastoletnia julja i dwudziestoletni Romeo.“

Co do nas, nie jesteśmy tak skrupulatni w wymo­
gach i nie ze wszystkiem podzielamy zdanie niemiec­
kiego Szekspiromaua, wszelako zgodzić się z nim mu- 
simy koniecznie, że młodość jest jednym z najważniej­
szych warunków' do tej roli i że wrażenie znakomitej 
naw et gry w Romeu zawisłem jest w wielkiej części 
od tej życiowej prawdy i siły, którą artysta sam 
w sobie przynosi na scenę.

Mieliśmy tego najlepszy dowód na znakomitej kre­
acji Rossiego; pomimo całej potęgi talentu włoskiego 
tragika, pomimo całej oryginalności w uchwyceniu 
i pojąciu Romea—czuliśmy jakiś kontrast między nim 
a Romeem, kontrast wynikły jodynie z różnicy wieku.

Pan Ładnowski znajduje się jeszcze w tej szczęśli­
wej fazie swego zawodu, w której naturalne zasoby 
usposabiają go należycie do tej kreacji.

Posiada on świeże siły, zapał i namiętność młodo­
ści, wdzięczną i ujmującą prezencją na scenie, i nie 
potrzebuje dopiero sztucznie dostrajać się do tempe­
ramentu wrzącego namiętnością werończyka.

Z tego leż względu te momenta jego gry, w których 
powryższe warunki mnsiały dominować nad innemi, 
wypadły bez zarzutu i musialy mu pozyskać naj­
szczerszy poklask i uznanie publiczności.

Perłą w wczorajszej grze p. Ładnowskiego był* 
scena balkonowa, pod względem zrozumienia, ekspre­
sji, wykonania i układu, porywająca namiętnością 
i poezją.

A pierwsze spotkanie z Julja na balu, pierwszy po­
całunek jak iskra, zapalający dw a serca, miał w sobie 
tę błyskawiczną s:lę i ten żar, który jedynie czyni 
zrozumiałem i możliwem to gwałtowne zetknięcie "się 
dwojga bohaterów tragedji.

Miotanie się i rozpacz Romea w celi ojca Laurente- 
go, to przejście z łez i bólu w radość i nadzieję zoba­
czenia jeszcze raz kochanki, ten pośpiech nie dozwa­
lający mu wysłuchać spokojnie rad i nauk starego 
powiernika-, wypadły wybornie, z wielką prawdą j 
naturalnością; również scena otrucia się u zwłok Julj1 
nacechowaną była estetyczną miarą i wiernem za­
chowaniem intencji pcety.

Już to w’ogóle p. Ładnowski nigdzie i nigdy ni® 
nadużywa efektu, nie poświęca dla chwilowego okla­
sku ani jednego szczegółu, nie wprowadza dowolni® 
przeróbek dla spotęgowania wrażenia i nie wychodzi 
z granic zakreślonych przez autora.

Strzeże się też afektacji i przesady, jakgdyby ha­
słem jego były słowa Szekspira w Hamlecie: „wszys­
tko co przesadzone, przeciwnem jest zamiarom teatru, 
którego przeznaczeniem, jak dawniej, tak i teraz, był° 
i jest służyć niejako za zwierciadło naturze, pokazy­
wać cnocie własne jej rysy, złości żywy jej obraz, 
a światu i duchowa wieku postać ich i piętno".

Nie idzie mu też o to, aby przecholowaniem teg~ 
celu wzruszył, lub rozśmieszył prostaczków, ale 
docznie stara sic jedynie o uznanie „osób znający 
się na rzeczy," których „nagana na szali zasług aktor 
skich przeważyć musi poklask całego tłumu.“
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^ie możemy powiedzieć, aby w ogólńem wrażeniu 
Wczorajszej gry p. Ładuowskiego nie było pewnych 
niedostatków, abyśmy poprzestać cbcieli zupełnie na 
cm, co nam artysta w Romea wcielił.

vięcej czułości w scenie z Julją po pierwszej nocy 
ślubnej, więcej zgnębienia i goryczy po otrzymaniu 
wieści o śmierci kochanki i w rozmowie z aptekarzem, 
więcej tkliwej rozpaczy nad zwłokami Julji—podnio­
słoby z pewnością ogólny efekt tej roli, w której i tak 
zresztą pan Ładnowski nie znajdzie na polskich sce- 
»ach godniejszego rywala.
... ',e potrzebujemy przypominać, że Romeo w trage­
dii Szekspira stoi prawie na drugim planie, a właści­
wą bohaterką wysuniętą naprzód jest Julia.

W niej to jawniej i silniej rczwijasię i uwydatnia cały 
proces rozbudzonego uczucia; z niewinnej dzieweczki 
dojrzewa ona pod żarem miłości na kobietę w calem 
tego słowa znaczeniu, na prawdziwą bohaterkę tra- 
gedji.

, 1 tak być powinno; słusznie bowiem powiadaKreys- 
sig‘, że miłość jest dziedziną, w której kobieta prze­
bywa stale, a mężczyzna zachodzi do niej po trudach 
r walkach na odpoczynek, by w tej ojczyźnie serca 
nowych sil zaczerpnąć, lub stargane orzeźwić.

Panna Derynżanka w roli Julji, pomimo wszystkich 
pcrównań i wszystkich wyn ogów, wychodzi tak zwy- 
eięzko, że krytyka wobec tylu wielkich zalet jej gry 
ffioże pióro odłożyć, składając ręce tylko do oklasku.

NOC LIPCOWA.
Przed stolikiem marząc siadam,' 
Cisza głucha w całym domu, 
W myśli sobie sonet składam 
Dla mej lubej do „albomu*. 
I przychodzi w myśl mnie Adam... 
Dziś mu sprostać niema komut 
Jaka szkoda że nie żyje 

Nieśmiertelny wieszcz! 
Och! na dwoi ze wicher wyje, 

W szyby dzwoni deszcz.

Romantycznie zacząć trzeba: 
„O niewdzięczna, o okrutna*!... 
Gdy jak z wiadra leje z nieba, 
Rzecz to na wsi nader smutna. 
Na nic siano — co tam siano! 
Trzeba sonet skończyć przecie... 
Och ! w rozłące z ukochaną 
Jak to ciężko żyć na świeciel 
Głowa boli, serce bije, 

Czu je wzruszeń ’dreszcz. 
Tam na dworze wicher wyje, 

W szyby dzwoni deszcz.

Wypaplałem że wypadnie 
Na wsi skonać mnie z tęsknoty. 
„Wiersze pisxe pau tak ładuiel" 
I dal sztambuch anioł złoty 
1 przykazał ostatecznie 
Gos napisać—tyłko szczerze! 

.lla. gdy sama chce koniecznie, 
Skonam jej tu—na papierze: 
„Konam, pani, ach, z miłości^ 
Umrzeć musi, kto się rodzi. 
W piątek na wsi każdy pości 
Latem ryba zawsze szkodzi; 
Może jutra nie dożyję... 

Podejrzany leszcz!
Wicher huczy, północ bije, 

W szyby dzwoni deszcz.

„ Gdy rozstanę się z tym światem, 
Juz cię, luba, nie zobaczę... 
Naturalnie, „...a ty kwiatem 
„Grób mój...* Wielkie bogi!—plączę! 
Płacze!—czułość mam kobiecą! 
Łzy na papier gradem lecą— 
Oczy suche—istne czary!— 
Ach! to tryska deszcz przez szpary 
Nadtłuczonej szyby w oknie. 
Lecz niech kartka trochę zmoknie— 
Łez i wody ślad ten samy; 
Luba widząc deszczu plamy 
Wierzyć będzie, że tę chryję 

Łkając pisał wieszcz. ” 
Och! na dworze wicher wyje, 

W szyby dzwoni deszcz.
Czesław.

~WlAD0M0ŚCi MIEJSCOWE.
f = Projekt przymusowego szczepienia ospy został 

zatwierdzonym przez radę lekarską i wkrótce 
Uniesiony będzie pod zatwierdzenie rady państwa.

— WMoskwie odbędzie sięwkrótce zjazd wszystkich 
podkomisyj kolejowych; w zjezdzie tymprzyjmietak­
że udział i podkomisja warszawska zostająca pod prę­
ży deucją barona Mengdena.

= Gazety rosyjskie donoszą, że projekt obowiąz­
kowego wprowadzenia na kolejach w Cesaistwie i 
Królestwie wagonów czwartej klasy bardzo żywo był 
ostatnio podnoszony w ministerjum komunikacyj; 
kwestja ta zdecydowana zostanie w niedługim zape­
wne czasie.

— Od dnia 1 sierpnia na przystanku Strzemieszce 
dr. ż. warsz.-wied. sprzedaż biletów osobowych i eks­
pedycją bagaży uskuteczniać się będzienietylkodosą- 
siednich stacyj Granica i Ząbkowice, jak to dotąd się 
praktykowało, lecz, nadto do stacyj Częstochowa, 
Piotrków i Warszawa.

= Warsz. gub. wied. podają cyfry o działalności 
straży ziemskiej wgubernji warszawskiej za rok 1878. 
Przez ten czas1 strażnicy ziemscy w sądach, pokoju 
wszczęli 2,£63 spraw, spisawszy 2,114 protokułów, 
u sędziów śledczych przedstawili dane do rozpoczęcia 
śledztwa w 605 sprawach (spisawszy 496 protoku­
łów), wreszcie podali do władz 29,713 zawiadomień 
dotyczących naruszenia różnych przepisów. Do sądów 
pokoju strażnicy ziemscy byli powoływani w chara­
kterze oskarżycieli 993 razy, jako świadkowie—1519 
razy; do sądów gminnych: jako oskarżyciele—1,259 
i jako świadkowie—1503 razy; do zjazdu sędziów po­
koju—66 razy, do sędziów śledczych—662 i do sądu 
okręgowego 152 razy. Ogółem stawali przed sądem 
6,153 razy. W ciągu roku strażnicy konwojowali 
w różnych celach 606 osób. Strażników było w 1878 
roku—335, na jednego więc wypadało po 123 rozli­
cznych poleceń.

= Obserwatorjum wileńskie zostanie podobno 
wkrótce zupełnie z funduszów skarbowych odbudo­
wane. _________

= Warszawski zarząd okręgowy artylerji ogłas; a 
na dzień 7 b. m. licytację na sprzedaż różnych meta­
lów, a głównie miedzi, wartości trzydziestu z gćrą 
tysięcy rubli.

— Prośby o zapis do gimnazjum męzkiego VI i 
żeńskiego III, oraz do seminarjum nauczycielskiego 
przyjmowane będą do 1 (13) sierpnia 1879 r. Egza­
minu wstępne zarówno w gimnazjach jak i w semi- 
narjach rozpoczną się dnia 16-go b. m. W klasie II 
gimnazjum szóstego męzkiego i w klasach I i II gim­
nazjum żeńskiego brak wakanśów.

= W dniu wczorajszym, o godzinie 12 w południe, 
w tutejszym sądzie handlowym pod przewodnictwem 
towarzysza prezesa K. Mi,akowskiego i w obecności 
członków tegoż sądu odbyło się w sali posiedzeń pu­
bliczne objęcie obowiązków i złożenie przysiąg (insta­
lacja) przez nowoobranyeh z grona kupców i zatwier­
dzonych przez ministra sprawiedliwości członków są­
du handlowego (sędziów). Są nimi: Franciszek Ła­
piński, Bronisław Werner. Franciszek Galie, Ludwik 
Norblin, Józef Bloch i Wiktor Wertheim. Pp. Kon­
stanty Rudzki, Ludwik Zelf i Zacharjasz Nipaniez, 
z powodu iż dawniej zajmowali już godność sędziow­
ską, przysiąg nie składali.

~ Jedna z tutejszych firm handlowych buduje na 
ulicy Przyokopowej, w pobliżu stacji towarowej kolei 
warszawsko-wiedeńskiej, obszerne składy na cukier.

= Od dnia 1-go do 31-go lipca r. b. uprzątacze 
miejscy schwytali włóczących się i niezaopatrzonyeh 
w kaganiec oraz znaki psów 296.

= Ruch budowlany w naszem mieście wzmaga się 
ciągle.

Rząd gubernjalny udzielił znów następujące pozwo­
lenia:

Na ulicy Solec pod nr 2919/c i 2919/a b pozwolono 
wybudować murowane pomieszczenie dla kotłów pa­
rowych i wielki piec fabryczny.

Na rogu ulic Pańskiej, Komitetowej i Śliskiej—trzy 
trzypiętrowe domy frontowe i takąż oficynę.

Na ulicy Franciszkańskiej nr 2165/b, pięć oficyn 
dwupiętrowych, oraz różne przebudowania i re­
paracje.

Na ulicy Wołowej na Pradze nr 177—dwupiętrową 
oficynę.

Na Marszałkowskiej pod nr. 5049, trzypiętrowy dom 
frontowy z takiemiż dwoma oficynami.

-j- Z Krakowa dochodzi nas smutna wieść o zaszłym 
tam przedwczesnym zgonie Ludwika Broby, młodego 
a pełnego nadziei badacza bistorji naszej.

Ś.p.Droba był jednym z najzdolniejszych słuchaczy 
uniwersytetu jagiellońskiego i najgorliwszym z uczni 
seminarjów prof. Tarnowskiego i Szujskiego.

Jego studjum „o Andrzeju Krzyckim" w r. z. publi­
kowane zapowiadało w poczynającym autorze głębo­
kiego historyka.

Ś. p. Droba złamał się w walce z... niedostatkiem!
Pomoc, którą mu w ostatnim czas'e podano, była 

już spóźnioną — sił pracą i... głodem wycieńczonych 
niż już skrzepić nie zdołało...

Cześć pięknemu duchowi!
= W diamaeie warszawskim wzięto się do ro­

boty...
„Król Lear" z p. Ładnowskim w tytułowej roli ma 

być dany około 12-go b. m.
W pizysztym tygodniu powtórzy gość lwowski na 

żądanie „Otella" i „Hamleta".
I wczorajszy czwarty z kolei występ artysty zam­

knął, jak poprzednie, kasę.
= A co ?
Biandt już został... niemieckim, batalistą!
Tak przynajmniej chce mieć SiiddeutsGie j.i.sse, 

nazywająca Brandta „naszym znakomitym.®
Śmiechu warte!
= Prawie cud..
Dziś do godziny drugiej nie mieliśmy ani kropli 

deszczu!
Czy tak długo będzie?
Wszechwiedzące, obserwatorium meteorologiczne 

wiedeńskie obiecuje znów pogodę.
— Deszczedadzą się też we znaki amatorom... wina.
Zbiór winogron we Francji, Alzacji i Węgrzech 

zapowiada się wcale nieświetnie...
Miedzy innemi niepogody wpływają na wodnisty 

smak gron...

— Mówiono nam, iż jedna z piękności warszaw­
skich, bawiąca obecnie za granicą, \robi“ kolosalną 
partię.

O rękę, o drobną jej rękę oświadczył się pewien 
miljoner angielski/

Rzecz cała obecnie w fazie drugiej...
= Nowa willa. - '
Przybędzie ona w alei Ujazdowskiej.
Buduje ją { an Wł. Kr.
= Echa z prowincji.
* W mieście Kiasnymstawie odbudowany zostanie 

wkrótce spalony w roku zeszłym ratusz.
* W Józefowie nad Wisłą w ubiegłą niedzielę pa­

dał grad wielkości... gafębiego jaja.
Powybijał on wszystkie okna w gmachu po klasz­

torze ks. Bernardynów, oraz w innych domach na 
wschód położonych.

Zboże na gruntach mieszczańskich i folwarcznych 
wybite.

* Z lubartowskiego donoszą o zarazie ziemniaków.
Nać ziemniakowa czernieje, wydając już zdaleka 

woń odrażającą.
* W Łęcznie dnia 31 b. m. rozpoczyna się wysta­

wa koni włościańskich i próby wożenia ciężarów.
'* Ze Staszewskiego donoszą o kilku rozbojach i 

zbrodniczych napadach,..
* W Lodzi uskutecznione zostaną wkrótce bardzo 

znaczne roboty brukarskie.
Koszt ich wyniesie przeszło 40,000 rubli.

= Z wycieczki do Pułtuska.
Zniszczone przed czterema laty pożarem miasto ' 

dźwiga się z każdym rokiem z gruzów i zaciera ślady 
swojego upadku.

Obecnie kościół po-benedyktyński, piękna świąty­
nia z XVI wieku, jest już zewnątrz w zupełności od­
restaurowany i żelazną blachą pokryty, dwie zaś wy­
niosłe wieże oczekują tylko pobicia blachą, co wkrót­
ce także nastąpi.

Wewnątrz ustawiano już rusztowanie do wytynko- 
wania ścian i sklepień, co wszystko miejscowy przed­
siębiorca pan W. zobowiązał się uskutecznićza sumę 
rs. 19,000.

Sprawienie ołtarzy, ambony, ławki i innych ozdób 
i potrzeb kościoła dopełniona będzie z dobrowolnych 
składek, które dotąd tak ed mieszkańców jak i z oko­
licy dość obficie wpływają.

Jeden z obywateli tego miasta p. Hassell erg dość 
znacznym kosztem sprawił trzy dzwony, zawieszenie 
ich nastąpi po.wykończeniu wieź.

Jednocześnie restauruje się także tutejsza staro­
żytna kolegjata.

Z tego powodu nabożeństwo odprawia się tymcza­
sowo w kościele po-reformackim iw podzamkowej ka­
plicy św. Marji Magdaleny.

W niej to mieści się 75 wizerunków biskupów pło­
ckich aż do włącznie Franciszka a Paulo Pawłow­
skiego.

Z żalem niestety patrzyliśmy pa zniszczenie, jakie 
wilgoć w portretach tych szerzy i na zupełną z czasem 
skazuje zagładę.

Para wizerunków już rozpadła się w szczęty, inne 
zaś pod siną pleśnią ostatecznej również czekają za- , 
glady. . .

Czy dla ochronienia tego pamiątkowego poczetu bj_
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skupów, z których wielu zaszczytne w dziejach na­
szych zajmują miejsca, nie byłoby właściwiej prze- I 
nieść je choćby do kolegjackiej zakrystji?

Szanowny ks. Krzyżanowski, autor dzieła „Kate­
dra płocka11, od którego radzibyśmy w przyszłości o- 
trzymać podobny opis kolegiaty pułtuskiej, jako czło­
nek zarzadu kościoła i mąż umiejący cenić zabytki 
przeszłości, położyłby zasługę ochronieniem od za­
głady wizerunków arcypasterzy płockich.

Czytelnicy znający Pułtusk przypomną sobie za­
pewne ową, odnogę Narwi, która, poczynając od wsi 
Kleszewo, otacza miasto od zachodu.

Przed dwoma laty mieszkaniec tutejszy, p. W., o- 
trzymał od władz miejscowych pozwolenie zbudowa­
nia na tej odnodze, przy tak zwanym moście benedy­
ktyńskim, tartaku i młyna; dla silniejszego napływu 
wody zbudował w górze dwie tamy.

Lecz cały ten źle obliczony pomysł, jak doświad­
czenie przekonało, okazał się w zupełności chybionym, 
prąd bowiem wody skierował się na główny nurt Na­
rwi, wspomniona zaś odnoga, z krzywdą dla miast:’, 
wysycha i zarasta sitowiem, a młyn i tartak zaledwo 
w jesieni i na wiosnę, przy większym przyborze wody, 
mogą być czynne.

Wspominaliśmy wyżej o Kleszewie.
Niestety! znaczne te z obszernemi lasami dobra, do­

tąd własność zamożnej rodziny hr. P., przeszła obe­
cnie w ręce niemca, który, jak to się zwykle u nas 
dzieje, wycia wszy lasy, odbierze wyłożony kapituł, 
ziemię zaś dzieli już na cząstkowe osady dla swoich 
zapewne landsmanów.

— Fatalny wypadek!
Z wiłkowyskiego donoszą nam, że w miasteczku 

Rosi, w’domu hr. Potockiego, zastrzelił się kasjer dóbr 
hrabiego, liczący lat 38, Stanisław W.

Nieszczęśliwy przeszło dwadzieścia lat służył 
u hrabiów Potockich, obdarzony był nieograniczonem 
zaufaniempanów i w ogóle zasłużył sobie na powsze­
chny szacunek i sympatję.

Znany był, jako człowiek uczciwy i prawy.
Znajdując się w stosunkach przyjaźni i pokrewień­

stwa z plenipotentem hrabiego, obywatelem ziemskim 
Z., z kasy ekonomicznej pożyczał mu często na słowo 
bez zapisywania do ksiąg różne sumy.

Ostatnio Z., wyjeżdżając do Grodna za interesami 
hrabiego P. i będąc winien W.1700 rubli, wziął jeszcze 
od niego na słowo 1000 rubli.

W Grodnie Z. nagle umiera...
Pokazuje się, że długi jego były tak znaczne, że 

nawet cały majątek nie mógł ich opłacić...
W. więc stracił wszelką nadzieję odebrania pie­

niędzy.
Nagle do hrabiego doniosła się wieść o złym stanie 

kasy, mającej liczyć 4,600 rubli i polecono mu ją od­
dać w inne ręce...

Na rozkaz ten W., nie mogąc znaleźć innego wyj­
ścia, skierował ku sobie lufę pistoletową.

W. pozostawił żonę i troje dzieci.
= Przybór Wisły.
Rzeka wciąż jeszcze przybiera...
Wczoraj wieczorem wysokość wody była stóp 13 

cali 4, dziś rauo poziom wynosił stóp 14 cali 5.
Przez noc więc przybyła stopa cała.
Dziś w południe wodowskaz stał na 15 stopniach.
Park prążki i Saska kępa są w znacznej części za­

lane.
Woda przy moście wystąpiła na bulwark...
Schody, prowadzące z Nowego-Zjazdu, na bulwark 

połączyć”musiano deskami z przystanią statków pa­
rowych.

Niżej położone wybrzeże około ulicy Dobrej tworzy 
obszerną zatokę.

Sikawki ręczne i parowe pompują ścieki.
Przybór prawdopodobnie pójdzie już wolniej.
Piana pizestaje płynąć.
— Z albumu pessymisty.
...Honor spotkać można bardzo często... na końcu ję­

zyka.
...W obecnym wieku najbardziej charakterystycz­

nym—brak charakteru.
...Osioł i człowiek nie są do siebie podobni: pierw­

szy ma długie uszy, drugi... krótki rozum.
...Najsilniej człowieka porusza—oleum ricini
— Niepodobieństwo.
— Wstydź się — mówiono do pijanego — rozum 

zostawiasz na dnie kieliszka.
— Niepodobna! wychylam go zawsze do dna.
= X., znany gracz, nie przy chodził do klubu już od 

piętnastu dni..; 6 » * 1 2 3 J

— Rada miejska warszawska dobroczynności publicznej. Na 
pamiątkę jubileuszu 50 letniej służby w stopniach Oficer­
skich ś- p. księcia Warszawskiego hrabi Paszkiewicza Ery- 
wańskiego, jenerał feldmarszałka, namiestnika Królestwa, 
w dniu 5 (17) października 1850 roku, < bchodzonego; dozór 
Bóżniczy okręgów warszawskich, złożył za zezwoleniem 
Rządu w Banku polskim kapitał w kwoeie rs. 37qO tytułem 
we czystego funduszu, przez tutę szą gmiaę starozakomiych 
z ofiar dobrowolnych zebranego, z przeznaczeniem rocznego 
procentu w sumie rs 150 na uposażenie jednej z panien nie­
zamożnego stanu, moralnego prowadzenia się. stałej miesz­
kanki miasta Warszawy, mającej < d lat 16 do 25 wieku; 
w jednym roku chrześcijańskiego, w drugim zaś mojżeszo- 
go wyznania itd. po kolei, z zachowaniem pierwszeństwa dla 
córek wojskowych.

Przyznanie posagu ma następować corocznie w dniu 5 (17) 
października; w razie zaś przypadającego w tym dniu świę­
ta galowego lub uroczystego, przyznania posagu nastąpi w 
dniu najbliższym wyżej wymienionego terminu.

W roku bieżącym kolej przypada przyznaniu posagu dla 
kan lydatki wyznania mojżeszowego.

Współubiegajace się o przyznanie takowego posagu, o- 
bowiązane najtalej do dnia 19 września (1 października) r. b. 
wnieść do rady miejskiej podanie z dołączeniem następują­
cych dowodów:

1) Świadectwa kancelarji oberpolicmajstra miasta War­
szawy. że kandydatka i jej rodzice są zapisani do ksiąg lu­
dności stałej miasta Warszawy.

2) Świadectwa dwóch właścicieli domów w Warszawie o 
stanie ubóstwa, moralnem prowadzeniu się i o tem że kan­
dydatka jest niezamężną, poświadczone przez komisarza po­
licji właściwego cyrkułu, i

3) Metrykę urodzenia na dowód, iż kandydatka nie ma 
mniej jak lat 16, ani więcej lat 25 wieku skończonych.

Przyznany posag ulokowany będzie w Banku polskim na 
imię i rzecz U| osażonej kandydatki, która do czasu pełuole- 
tnosci pobierać będzie procenta od takowego w asystencji o- 
piek piawnej: sam zaś posag wypłaconym zostanie po zło­
żeniu radzie miejskiej metryki ślubu przez nią zawartego lub 
też w razie niezawarcia związków małżeńskich dowodu, że po­
siada 25 lat wieku skończonych.

Wrazie śmierci przed spełnieniem powyższego warunku, lecz 
po przyznaniu posagu, takowy przejdzie na rzecz wylegitymo­
wanych jej sukcesorów.

Wrazie braku któregokolwiek 1 wyżej wymienionych dowo­
dów. podająca o ich uzupełnienie wzywaną nie będzie, lecz 
za niemającą prawa do uposażenia uważaną zostanie.

Co się stało? — pytają go. 
Straciłem żonę — odpowiada, 
w co? spytali jeszcze raz koleżkowie.

= Wypadki.
* Śmierć w nurtach Wisły.
WcŁOiąj wieczorem, około godziny 8, w łazienkach 

na ulicy Rybaki, kąpał się czeladnik kapeluszniczy 
Motyl W., lat 22 liczący.

Piny zbyt, w swoje siły, przez nieostrożność zbliżył 
się zanadto do zagrodzenia, z którego było wyjętych 
kilka żerdzi...

Gwałtowny prąd wody na tem miejscu porwał go i 
poniósł na głębię.

W. utonął.
Ciała dotąd nie odnaleziono.
* Nagła śmierć.
Na ulicy Wiślanej pod nr 1, Baj’la Gitla K. we wla- 

snem mieszkaniu zmarła nagle.
Pomoc lekarska natychmiast udzielona okazała się 

już bezskuteczną.
* Bójka.
Wczoraj stróż domu nr 8 przy ulicy Twardej, Ja­

kub D., w kłótni z wyrobnicą Julją Sz., popchnął ją 
tak silnie, że biedna kobieta upadła a uderzywszy 
głową o mur, zraniła się mocno w głowę.

* Przy pracy.
Cieśla, Błażej G., lat 25, pracujący przy nowobu- 

dującym się domu na ulicy Marszałkowskiej pod nr 3, 
wskutek własnej swej nieostrożności spad! z wysoko­
ści drugiego piętra z rusztowania i potłukł się silnie.

* Na stacji towarowej drogi żelaznej warszawsko- 
wiedeńskiej, Mateusz O., robotnik, zdejmując z wagi 
kamień młyński, przycisnął i zgniótł nim sobie trzy 
palce prawej ręki.

Na ulicy Wierzbowej pod nr. 7, przy rozbieraniu 
starej budowli, Marcin G., spadł na bruk z dosyć zna­
cznej wysokości i potłukł się mocno w głowę.

* Kości.
Na ulicy Przejazd pod nr. 9, przy kopaniu ziemi 

pod fundamenta nowo-budującej się oficyny, wykopa­
no kości ludzkie w głębokości około 30 łokci.

* Podrzucenie.
Wczoraj w korytarzu domu nr 27 przy ulicy Sena­

torskiej, stróż znalazł podrzuconego chłopczyka oko­
ło dwóch miesięcy mającego.

* Sadze.
Wczoraj o godzinie 9-tej rano pod nr. 29 przy uli­

cy Pańskiej, w piekarni Wolfa Muszkata, zapaliły się 
sadze.

Ogień ugaszono bez następstw
* Zawalona studnia.
Na ulicy Browarnej w domu pod nr 20 przez u- 

sunięcie się ziemi zawaloną została studnia.
Nikt szwanku nie poniósł.
Środki ostrożności przedsięwzięto.

Nad Wisłą.
Wydobywający piasek z Wisły wyrobnik Tomasz, 

B. jechał brzegiem Wisły parokonnym wozem tak 
blisko wody, iż osunąwszy się upadł w głębinę wraz 
z końmi i wozem.

Strażnik policyjny Tymicki przybiegłszy na ratu­
nek zdążył podać Tomaszowi B. wiosło i wyciągnął 
go na brzeg.

Wóz i kouie zatonęły...

— Rada miejska warszawska dobroczynności publicznej p°" 
daje do wiadomości rezultat kwesty wielkotygodniowej w r. b. 
na rzecz kościołów’ i zakładów dobroczynnych w Warszawie, 
oraz z przedstawienia w teatrze wielkim opery „Hrabina," ;1;l 
korzyść zakładów dobroczynnych.

Rezultat ten wyraża się z kwesty w ogólnej sumie rs. 3000 
kop. 23. .

Z tej sumy w myśl postanowienia iw. jenerał-gubernatora 
warszawskiego z dnia 5 marca i 4 października 1876 nr5656 
i 2 634 odtrąca się:

a) na rzecz kościołów rs. 1041 kop. 57,
b) na wydatki na urządzenie kwesty rs. 67, razem rs. 1108 

kop. 57.
Pozostało zaś rs. 1891 kop. 66.
Z dołączeniem dochodu z prze (stawienia w’ teatrze wielkim 

rs. 696 kop. 78.
Czyli suma rs. 2588 kop. 44, przypada do rozdziału między 

zakłady dobroczynne, na rzecz których odbywała się kwesta 
i przedstawienie w teatrze.

8uma ta na posiedzeniu rady miejskiej z dnia 11 (23) czer­
wca r. b. rozdysponowaną została w następu ący sposób:

Domowi schronienia św. Ducha i Panny Marji wydzieleń* 
rs. 431 kop. 44.

Szpitalowi dla dzieci rs. 431 kop. 40.
Towarzystwu dobroczynności rs 431 kop. 40. 
Bractwu św. Wincentego a Paulo rs- 431 kop. 40. 
Zakładowi „Przytulisku" rs. 431 kop. 40.
Domowi schronienia paralityków’ rs. 431 kop. 40.
Łącznie jak wyżej rs. 2588 kop. 44.
Niezależnie od powyższego dochodu, kwesta wielkotygodnio­

wa wt 10 kościołach i kaplicach istniejących przy zakładach 
dobroczynnych wyłącznie na korzyść tychże zakładów wyno­
siła rs. 9598 kop. 56*/2.

Zawdzięczając taki rezultat z tegorocznych kwest wielko­
tygodniowych oraz z przedstawienia teatralnego niewątpliwe­
mu i uznanemu już miłosierdziu mieszkańców m. Warszawy, 
a zarazem, gorliwym staraniom komitetu wyznaczonego do u- 
rządzenia kwesty i przedstawienia teatralnego i szczególnej 
względności dam kwestujących, pp. delegowanych i urzędni­
ków Banku polskiego, zajmujących się przyjmowaniem i licze­
niem ukwestowanyeh pieniędzy—rada miejska dobroczynności 
publicznej na teinże prsKdzeniu w dniu 23 czerwca r. b. od­
bytem postanowiła wyż wymienionym osobom, oraz wszystkim 
tym, którzy łaskawie przyczynili się do prowadzenia tej spra­
wy dobroczynnej, wynurzyć najuprzejmiej swe podziękowanie 

P. o. członka zarządzającego czynnościami rady 
J. Maynuski.

BIURO INFORMACYJNE
o nędzy wyjątkowej sprawdzonej przez Siostry Miłosierdzia, po­

leca miłosierdziu publiczności warszawskiej.
Tamka nr 23. Posiedzenie 31 lipea.

Nr I
domu Ulica Nazwisko 

lub initiale U W A G L

7
45
32

3
11

6
6 

251a
36

6
20
36
12

61
25

Wolność [Miaskiewiez J. Wdowa chora, dzieci dr. 3. 
Pawia jGere Tekla Wdowa, dzieci drobnych 3. - 
Nowa MiłaForysiak Ant. Mąż w szpitalu, dzieci dr. 4. 
St.-Miasto iLenkowska E. W iłowa, dzieci drobnych 3. 
Piwna [Radzikowska Wdowa, dzieci drobnych 3.
Zajęcza 'Karobinowicz Niewidoma.
Fabryczną Kamińska Zot.Wdowa, dzieci drobnych 3. 
Praga Galińska Fr. Wdowa, dzieci dr 4.
Tamta Puchalska T. Wdowa, chora, dz. dr. 3.
Zajęcza Roppe Seb.ist. Żona chora dzieci dr. 2.
Wilcza Broczek Anna Wdowa, dzieci dr. 2. 
Ogrodowa Zam brzycka M.Mąż niewidomy, dzieci dr. 4. 
Żelazna Korycka Cześ. Po chorobie; mąż ciężko cho-- 

I ry, dz. drobne.
Ogrodowa; Kobylan 'Tekla Mąż sparaliżowany.
Złota Woluomiejska Mąż opuścił, chorowita, dzieci

I drobnych 4.

«“ <s» .S «b» SsŚ. .i •
f W dniu 3 sierpnia, to jest w niedzielę, jako w drugs 

bolesną rocznicę śmierci Ireny z Radzymińskiej Chrzanow­
skiej, odbędzie sie nabożeństwo w kościele świętego 
Krzyża o godzinie lO-tej rano, na które pozostałe dzieci 
zapraszają kiewnych i przyjaciół. —15903—

f Za spokój dusz ś. p. Feliksa Rosińskiego, b. rz. radcy 
stanu, i jego małżonki Marjanny z Kurliehów, jako w 6-stą 
bolesną rocznicę śmierci, odbędzie się nabożeństwo pojutrze, 
w poniedziałek, dnia 4 sierpnia, w kościele św. Karola Bo­
roniu uszu przy ulicy Chłodnej, o godzinie iO-tej zrana, »a 
które obecna córka zaprasza krewnych, przyjaciół i znajo­
mych. —15887—

•f W poniedziałek, dnia 4 sierpnia r. b., jako w drugą ro­
cznicę imienin ś. p. Dominika Rzeszo’arskiego, obywate­
la ziemskiego, radcy Towarzystwa kredytowego dyrekcji gł"" 
wnej i byłego oficera b. wojsk polskich, odjrawione zostani® 
w kościele św. Krzyża, o godzinie 10-tej zrana, żałobne 
nabożeństwo, na które siostrzeniec zmarłego zaprasza kre­
wnych, przyjaciół i znajomych. —15895—

j- Ś. p. Stanisław de Thym, dymisjonowany jenerał-wa- 
jor wojsk eesarsko-rossyjskich, kawaler wielu orderów. P* 
krótkiej lecz ciężkiej chorobie, w dniu 1 sierpnia r. b życ)a 
zakończył. Pozostała w nieutulonym żalu siostra z siostrzeń­
cami zaprasza kiewnych, przyjaciół i znajomych na żałobne 
nabożeństwo w górnym kościele św. Krzyża w- dniu 4 b. »)., 
to jest w poniedziałek, o godzinie 10 i pół zrana, oraz nJ 
wyprowadzenie zwłok z tegoż kościoła i tegoż dnia, o godzi 
nie 6-tej po południu, na cmentarz powązkowski, odbyć 
mające. —15946—

•f Ś. p. Marjanna Czarnecka, żona malarza, przeży*sZ* 
lat 58, po długiej i ciężkiej słabości, w duiu 1 sierpnia zU)‘u^ 
la. Pozostały mąż z synem zapraszają na wyprowadzony 
zwłok z kościoła Przemienienia Pańskiego przy uliey 
wej, w poniedziałek, to jest dnia 4-go b. m., o 
po południu, na cmentarz powązkowski. —lóihl
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Litera trzecie, a zaś dobry drugi,
Zwierząt—przynosi wieśniakom usługi.
Chociaż nie wielka, w jednostce jest cala,
Nią się jednakże przestrzeń pokrywa nie mała 
Owych pierwszych drugich, których tu w Warszawie 
Pólczwarta tysiąca naliczymy prawie.

(Znaczenie zeszłej szarady: Rudera).

Wartość kuponów : od listów zast. 444/9 nowych 55% zastawnych m. Warszawy serji I i II 168*/13 m. Lodzi 1,26^ 
listów likwidacyjnych 67%, obhgów skarbowych 134%, pożyczki prem. 1-ej emisji 26%, 2-ej emisji 193*/I0.

Monety ■■ Półimperjały rs. - .— Sztuki dwudziestofrankowe rs. —.— marki niemieckie rs. — kop. — 
pruskie bilety bankowe rs. — kop. — bankowe guldeny austryjackie rs. — kop. —.

ną czeską i niemiecką, między Riegerem i Herbstem 
i t. d.

Skoro większość autonomiczna w radzie jaństwa 
nie ulega już wątpliwości, lo roztropniej byłoby na­
wet ze strony czeehów nie zawierać pozaparlamen­
tarnych ugód z czeskimi niemcami. To też od chwili, 
gdy czesi zmierzyli koizystną sytuację, w jakiej się 
znaleźli po wyborach, ucichły pogłoski o układach 
praskich pomiędzy niemcami i czecbami, a coraz 
bardziej stanowczo przemawiają organa czeskie za 
tern, aby już teraz porozumieć się z polakami i sto- 
wieńcami o plan wspólnego postępowania skoalizo- 
wanych stronnictw narodowo-autonomicznych w przy­
szłej radzie państwa. Ponieważ i w Galicji opinja pu­
bliczna silnie przemawia zawczesnem porozumieniem 
się z czecbami, przeto spodziewać się możemy jeszcze 
w bieżącym miesiącu ważnych w tym kierunku roko­
wań i układów.

Aarifii-pasza rozesłał już okólnik do swych zagra­
nicznych przedstawicieli, oznajmił.jacy zniesienie we­
zyratu i ustąpienie Kheireddina. Co do pierwszego, 
okólnik motywuje ten krok potrzebą sprężystszego 
ujęcia przez sułtana cugli rządowych we własne ręce; 
co do drugiego, obwinia op Kheireddina o chęć nada­
nia rządowi W. Porty takiego ustroju, któryby nad­
werężył władzę osobistą sultana. Do takiego spotę­
gowania absolutnej władzy sułtańskiej bardzo się nie 
nadaje figura Aarifiego paszv, który jest politycznie 
mdłą i bierną osobistością. Czy jednakże zgodzi się 
na urząd malowanego ministra Savfet-pasza, to inne 
pytauie. Przybywa on jutro z Paryża do Konstanty­
nopola; na pary skiej ambasadzie ma go zastąpić Es- 
sad-pasza.

Mocarstwa europejskie porozumiały się już z Per­
tą co do tekstu, w jakim zredagowany ma być firman 
inwestytury dla nowego wice-króla egipskiego. Fir­
man ten wznawia świeżo zniesione przywileje firmanu 
z r. 1873, t. j. przywraca bezpośrednie następstwo 
tronu w Egipcie, zwraca wice-królowi prawo zawiera­
nia międzynarodowych traktatów', z wyjątkiem ta­
kich któreby naruszały prawa Turcji i były obliczo­
ne na jej szkodę, i przyznaje wice-królowi prawo za­
wierania pożyczek na pokrycie zaciągniętych już 
długów.

Firman ten jest ze strony Porty stanowczem ustęp­
stwem wobec silnie i kategorycznie objawionej woli 
Francji i Anglji; Porta ociągała się do ostatniej chwili 
z przystaniem na żądania tych mocarstw, i zdecydo­
wała się na ten krok upokarzający dla siebie dopiero 
w' chwili, gdy ambasadorowie Francji i Anglji pojawi­
li się z zamiarem oświadczenia Porcie, iż w razie, 
gdyby samodzielność finansowa zapewniona Egiptowi 
limanem z r.>]873 nie została mu niezwłocznie zwró­
coną, mocarstwa przedsięwezmą środki wręcz repre­
syjne, które położą koniec panowaniu tureckiemu 
w Egipcie.

Książę Gorczakow i hr. Szuwałow spędzą resztę 
pory letniej w Wildbad. Równoczesny pobyt obu 
mężów stanu w jednem miejscu kąpielowem uważają 
za wymowne zaprzeczenie pogłoskom, które donosiły 
o silnem naprężeniu stosunków pomiędzy nimi.

(Ajencja Rudolja Okręt a).
Londyn, 1-go w nocy.— Izba niższa. Kanclerz skar­

bu zapowiada, że w poniedziałek, będzie żądał wiel­
kiego kredytu trzy miljony funt, szterl. na conto woj­
ny z zulusami. Minister spodziewa się, że kredyt ten 

haw t ń i ' guyoy cne
da I i ° a^ pożeglować po centralistycznych p: 
dzi • w ,ec antieentralistycznej większości. Temb: 
»Wo\ ; s.^oro’ jak wiadomo, hr. Taafe 
Ro-lv “"SJ? polityczną przeprowadzenie u-
ozu m*ł Z'V lll(lauii austryjackiemi i w tym duchu 

r CzpC.h* n Zi skuteez“a działalność, przeprowadzając 
cnacu kompromis pomiędzy szlachtą historycz-

Przegląd polityczny.
Powszechna uwaga zwróconą jest obecnie na kwe- 

slję ukształtowania się stosunków politycznych wmo- 
narchji austryjackiej. W pierwszej połowie września 
ma się już zebrać rada państwa. Hr. Taafe przyśpie­
sza naumyślnie termin jej zwołania, ponieważ pragnie 
co predzej zgromadzić na wspólny teren wszystkie 
stronnictwa, interesa i narodowości, wydzierające so­
bie nawzajem ster z ręki, i tam wytworzyć sobie z naj­
dogodniejszych dla siebie czynników przyszłą stałą 
większość konserwatywno-autonomiczną.

Większość ta jest w każdym razie zapewnioną, bo 
najdokładuiejszem obliczeniu wypada na stronnic­

za autonomiczne i narodowe głosów 170, na koali- 
centralistów 130. Stosunek ten zwichnąłby się 

>. ko w takim razie, gdyby czesi imorawcy nie wstą- 
l'Oi do rady j aństwa. Odgrażają się oni wprawdzie 

■ staroczeskich organach, że tylko po zagwarantowa- 
u im całego szeregu koncesyj wstąpią do rady pań- 

doir’ a’e n*e możDa przypusz:zać, aby politycznie tak 
yjp Zały _ naród czeski nie dostrzegł, że obecnie na- 
w §cza się dlań p0]e odegrania przeważnej roli 
i0.,, wewnętrznej Austrji i do nadania jej ustro­
je '* takich kształtów, jakie raz na zawsze mogą na- 
,ńPnie utrwalić się i czechom otworzyć nowe, szero- 

ścieżki narodowego rozwoju. Wszakże, mając 
|. ^kszość w' radzie państwa, można wszystkiego dó- 

otiac po swojej myśli i swojem prawie, bez żadnych 
Kwarancyj rządowych.

'.arlamentaryzm w Austrji nazbyt wpływowe wy- 
.'j^sohie^stańowisko, ażeby lir. Taafe, gdyby chciał

>ar- 
uważa za 

c misję polityczną przeprowadzenie u- 

wystarczy, dopóki parlament nie zbierze sięna nową se­
sję. Teraźniejsza przewyżka budżetowa zamieni s ę 
skutkiem tego kredytu w deficyt na sumę 1,160,000 
f. szterl., zachodzi jednak ta okoliczność, że kolonje 
afrykańskie mają część kosztów ponieść,' potrzebne 
jednak jest pokrycie tymczasowe. Rząd wnosi zatem 
o upoważnienie do wydania bonów skarbowych na 
sumę 1,200,000 funt, szterl.

Kraków, 1-go.— Wylew Dunajca pod nowym Są­
czem poczynił znaczne szkody; inne zachodnio-gali­
cyjskie rzeki wystąpiły również, niszcząc wiele mo- 

; stów. Stan wody pod Krakowem w skutek pogody 
zmniejsza się.

! Jaryż 1-go. — Komitet bonapartystowski, na czele 
którego Murat, zaprasza do zapisu dla urządzenia ka­
plicy pamiątkowej dla księcia Ludwika Napoleona. 
Komisja senatu przedłożyła wniosek pomimo sprze- 

' ciwiania się rządu, co do przedłożenia układów han- 
! dlowych tylko do roku 1880. Wczoraj izba nie była 
; zdolną do przyjęcia postanowienia, gdyż wielu człon­

ków było nieobecnych. Prawdopodobnie jutro nastą­
pi zamkniecie sesji.

Wersal 1-go. — Podczas obrad nad budżetem mi-
1 nisterjum spraw zagranicznych Waddington przema­

wiał, dając wyraz najszczerszemu życzeniu utrzyma-
! nia nadal istniejących obecnie a jaknajlepszych sto­

sunków z wszystkiemi państwami. Rząd, dając ini­
cjatywo poparcia praw Grecji, postąpił tylko zgodnie 
z tradycyjną polityką Francji. Rząd się spodziewa, 
że rozwiązanie tej kwestji zbliża się szybko, jakkol-

i wiek skutkiem przesilenia ministerjalnegO w Turcji
1 odroczone zostało. Co do Rumunii minister przypo- 
; mina cywilizacyjną rolę Francji, która jest gwarancją 
< jej polityki. Rozchodzi się tu zresztą tylko o trudno­

ści lokalne.
W Egipcie zaprowadzony być musi rząd dobry 

; i sprawiedliwy: to jest celem dążeń Francji, a rząd 
j jest pewien, że go osiągnie. Porta przyznała nowemu 
i kedywowi przywileje z roku 1866 i 1873. Odnośna 
i korespondencja dyplomatyczna będzie przedłożoną na 

początku pierwszej sesji Izby.
W senacie zawiadomił minister wojny, że z powodu 

żniw 40,000 żołnierzy otrzyma urlopy, a rezerwiści 
zwołani zostaną o 10' dni później. Senat przyjął usta­
wę o przedłużeniu traktatów handlowych. Komisja

■ senatu odrzuciła cały projekt Fery'ego ustawy doty­
czącej wolności wyższego nauczania. Juljusz Simon 
wybrany sprawozdawcą komisji.

Konstantynopol 1-go". — Słychać o nowych zmia­
nach w gabinecie. Gazety Noalo gas i Tarakt zostały 
zawieszone.*

Praga 1-go. — Polit. Corr. dowiaduje się, że mini­
ster Stremayr był skłonny do nadania czechom oso­
bnej rady szkolnej krajowej, atoli hr. Taaffe sprzeci­
wiał się temu, z uwagi na partję centralistyczną. Zgo­
dzono się, że Czechy mieć będą jedyną na cały kraj 
radę szkolną, w której skład jednak wejdzie połowa 
członków* narodowości czeskiej.

KRONIKA TELEGRAFICZNA.
X Paryż 31 go lipca.—Rząd zabronił zbierania składek na 
znies^ebie pompiką dla kgięca Ludwika Napoleona.

Paryż 31-go lipca. —■" Rząd ma zamiar przedłożyć po 
ei.iacti projekt ustawy, celem wykupna wszystkich dróg żela- 
^nyca. Początek byłby zrobiony od drogi orleańskiej. Akcje 
kolejowe spadają,

. j Paryż 31-go lipca.— Ministerjum wojny nakazało zwi- 
1^L,'a towarzystwa l\otre Damę des solibits, ponieważ takowe 

na celu szerzenie w arnri ultramontańskiej propa­
gandy.
i . X Lyon 31-go lipca.—Zmarł tu dr Weinberg, wielki ra- 
."0 Lyonu. 1 iastował on te godność trzydzieści lat. W dzień 
niierci ogłosił Journal ojficiel nominację jego na kawalera le­
li1 Honorowej.

X Berlin 31-go lipca. — Trzed tygodniem spłonęły na 
‘worcu wschodniej kolei materiały budulcowe i warsztaty, 
p dniu 28 b. m. wieczór wybuchł znów pożar na dworcu 

tir'j2deńskim. Dzięki energicznemu ratunkowi pożar zdołano 
"krótce ugasić. Istnieje podejrzenie, iż tak poprzedni jak obe- 
tay pożar wynikł wskutek podpalenia. Miasto zaniepokojone.

X Knsbruk 31 Irpea.—Inaugurowano tu w niedzielę pierw- 
b2.v kościół protestancki w Tyrolu.
X Wiedeń 31-go lipca. — Odmówiono debitu pocztowego 

Pismom włoskim l.'iuista illmtrata settimanale, wychodzącemu 
w Mediolanie i genueńskiemu II Popala.
, X Poznań 31-go lipca.—Pan Jan Renz zakłada tu teatr 
ktai polski.

X Toruń 31-go lipca. — Przyrost wody na Wiśle do dziś 
"‘eezoru był zu| emie nieznaczny.

X Kraków 31-go lipca. — Odbył się tu obrzęd z. ślubin 
^tanislawa hr. Szembeka, znanego malarza, z panną Augustą 
Za*iszanką.

,X Kraków 31-go lipca.—W dzisięiszem losowaniu obra- 
Towarzystwa pryiaciół sztuk pięknych wyciągnięto na- 

*'?puiące nuiuera: 5392. 6243, 6922. 5e68, 5812, 5410, 6512, 
5636, 177, 6522, 2315, 1398. 2093. 6546, 130, 3869, 69ol, 
2183, 3731, 5111, 2968, 6845, 2174, 634, 2574, 30.9, 4763, 

XI, 593. 4181, 6235, 5246, 525, 810, 96, 319, 3759, 5925, 3376, 
,’0a9. 9Q5ł 1566i 5426< 1720. 2717< 2808. 4233, 6470, 2120, 
“IW 'j, 318J 6076 3745_ 3379, 1846, 3565, 15z0. 1878. 1048, 
75<o, 5424, 6289 3018, 505, 6547. 2298,1256, 203, 5087, 4347, 
’“Ig, 4716, 2281, 1399, 2862, 4023, 5142. 1444, 2667, 5401, 
o,ł-X'6’8, 3168, 2693, 3829, 6695. t>991, 256 (?), 5525, 1819, 
ioIł '95'1’ ^72, 3014, 2545.4236,4047,851, 6749. 3079,6177, 

k622’ 97L 327, 3873. 6595, 2789, 1811, 2576 469 (?), 
6198. <-93, 2279, 1616. 3574. 1642. 2046, 1720, 

336, 5737. 6132. 260. 2670, 5259, 3568, 2118, 3095, 
dim’ o™6’ 2160, 626, 3177, 3368, 1887, 1785, 6613, 5556, 

3799. 3594, 1071, 4975.
X? Lwów 31-go lipea. — Dziś otwartą być ma wystawa 

” ? ,'X pod Grunwaldem^ Jana Matejki.
X Petersburg 31-go lipca.—Według danych urzędowych 

Wg.nilies‘®cu czerwcu wybuchło 3501 pożarów. Z liczby tej po- 
stało 93o pożarów z Dieostrożmcrci, 310 od pioruna, 508 
podpalenia, a w 1753 wypadkach nie można było dociec przy- 

Foiąru. Z ogólnej sumy szkód 12,0o4,982 rs. (w 302 wy- 
fb n'e-P< dane strat) wypada na gubernje: petersburską 
rnXF- Ula's^~'rs-r 1,572 836, orenburską—rs. 924,078, 

'kjewską—rs. 876.237, samarską—rs. 753,963, saratowską — 
■ j't'Xjl, kurską—377,187, Penzy—rs, 330,702, orłowska—' 

301,770, symbirską—rs. 296,544, tambowską—rs. 295.590, 
astrachańską—rs- 247,146, grodzieńską—rs. 243 635, woroneż- 
'ką—rs. 233,596, kazańską—rs. 220,740, wołyńską—rs 184 550 
kazańską—rs. 164,O<7 mińską—rs. 153,748,’ włatlymirską—rs’ 
130,488, tulską—rs. 117,155, iwerską—is. 115,61'2, warszaw­
ską—rs. 114,481. połtawską—rs. 106,760, Ufy — 103,682 po­
dolską rs. 103 388. kijowską—rs. 102.594. ’ r

X Petersburg 31-go lipea.—Gubernator jeneralny peters- 
burski osr-losił dekret, redukujący liczbę stróżów kamienicz- 
pycti 7. 15.411 na 5.473.

Kurs giełdy warszawskiej — dnia 2-go sierpnia 1879 roku
Wek s 1 e: Dopełnione transakcje. Z końcem giełdy

żądano | płacono
Berlin a vista z krótkim terminem (2 dni) 300 marek. 139.65—50—35—20 139.50 _
Londyn 3 nnes. „ „ za 1 t. st. 9 48 9.50 —
Paryż 8 dni „ „ za 300 Ir.. —#— 113 25 —
Wiedeń 8 dni „ ,. za 250 fi. —.— 123.30 —

Dopełniono 
tranzakeji

z końcem giełdy Dopełniono Z rońcem giełdy
Papiery publiczne: żądano płac. Akcje i Obligacje : tranzakeji żądano | płac.

Obligi skarbowe rs 1P0.......... Akc. wiel. tow. Ros. kolei żel.
4% L. zas. 3 okr. ser. 1 i 11.. — 100.— —.— za rs. 125............... . ......... —.—
5°/0 L. z. nowe z r. 1869 duże. 97.80 98.10 —.— Ake. dr ż. Warsz-W. rs. 100 —.— —.— —

., .. małe. 97.75 98.— _ t__ Akc. dr. ż. Warsz.-B. rs. 100 — —
Listy zast. m. Warsz. serji 1. 94.50 —,_ Akc. drogi ż. Warsz.-Terespol. —.— — —-

94.40 ____ Ake. drogi zel. Fabr.-Łódzkiej —i— —.— 123.—
»» M „ Ul- 94.— 94.15 _ _ _ Akc. Banku Handl, w Warsz —.— 270.50 ——

Listy zast. m. Łodzi serji I i 11. ____ Ake. Banku Dyskont, w War. 268.75 270.50
4% Listy likwidacyjne duże... 87.40 87.60 —.— Ake. Banku Handlów, w Łodzi — —.—

„ „ małe. . _ __ —.— Akc. Warsz. tow. ub. od ognia — —.— 145.—
Bil. Bank. Ces. serji I, 11 i III. _ t_ —— — —.— Akc. Warsz. tow. fabryk cukru —.— —.— 735.—
Ros. Poż. Premjowa z r. 1864 _ .— ——J—— —.— Ake. tow. fabr. cukru Józefów —•— 260.—

„ „ 1866 —_ —.— —.— Akc. Dobrzel. tow. fabr. cukru —.— 620.—
I Pożyczka wschodnia rs. 100 —.— -- — —.— Akc. t. Lilpop, Rau i Loewens. —.—

II Pożyczka wschodnia rs. 100 —.— —.— Ake. towarzyst. fabryki machin ---•— —.—
III Pożyczka wschodnia rs. 100 —— —.— —.— Ake. towarzys. Łazien. i Łaźni ---•--- —.— —.—
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Zakład leczniczy specjalny dla chorób #ar- 
dlanych, wenerycznych i skórnych d-ra Jń ' ił tUŃisl. 
Chor, przychodu., przy jmuje rano od 9—10% i od 4% 
do 6 po połuduiu codziennie.—Miodowa nr 1.5.

-15648—3-0

— 'owa czy telnia, Chmielna nr 8.
2—0—15402 -

— Dr L. A. Anders wyjechał za granice.
—15466-3—3

— JSźmil JWhtrjr, adwokat, przysięgły,
z dniem 8 lipca r. b. przeniósł kaucelarjo na ulice 
Długą pod nr 22.___________________ 1—3—15,893

— ^Teodor Uosenzweig przeniósł swoje 
mieszkanie na ulice Przechodnia pod nr 6

—1—R—15,923—
* L.... -L--- ____ 1

— IhJ. Rogowicz zamieszkał w domu wła­
snym przy ulicy Nowogrodzkiej, 20, gdzie przyjmuje 
chorych jak poprzednio od godziny 4 ej—6-ej.15864

. pohouki iwskiu 
nadsyłane w komis obecnie sprzedają się przy ulicy 
Mazowieckiej nr 11. w lokalu frontowym na 
parterze nr 2, wchodząc w bramo po prawej stronie.

—15724—2—3

Droga łelazna warszawsko-terespolslca.
Wykaz ruchu i dochodu za m. czerwice 1870 r.

1) Za przewóz 52,324 osób. . rs. 66,066 k. 61.
2) „ ,, 1,624.912 pud. tow. rs. 126,862 k. 64.
3) Dochody różne . . . . rs. . 856 k. 94.

Razem rs. 193,786 k. 19. 
W m. czerwcu 1878 r. było do­

chodu ............................... rs. 234,738 k. 21.
Zatem w czerwcu r. b. mniej . rs. 40,952 k. 02, 

czyli na 17,44%.
Od 1 stycznia do 30 czerwca 1878

roku dochód wynosił . . rs. 1,248,799 k. 40 '/,. 
W tymże czasie 1879 r. było

dochodu...............................rs. 1,139.472 k. 40.
Zatem w r, 1879 dochód zmniej­

szył się o.............................. rs. 109,327 k. 00%,
czyli na 8,75%. (3—3) —15,556—

—'lir Si. iLandau leczy specjalnie choro­
by skórne i weneryczne. Przyjmuje do 11-ej rano i 
od 4-ej do 6-ej. Elektoralna, nr 4. 2—6—15.754

— Świeże transportu herbaty kiachtyńekiej w naj­
wyborniejszych gatunkach nadeszły do składu M. Mu- 
szkata przy ulicy Senatorskiej nr 16. Skład poleca 
herbatę ośmiozłotową Chumny familijną, dziesięcio- 
złotową Fuczefu, oraz dwurublową Carski) Bukiet, 
nienraktvkownni’i na 1ecenv dobroci.--14748—9—12

TEATR LETKI. ,
Dziś: Trubadur. Jutro: Akrobata.—Consilium facur 

tis.—Postanowienia.—Spotkanie.

CENY TARGOWE.
(podane przez dom handlowy Stanisława Ostrowskiego i S-ki) 

Warszawa dnia 31 lipea 1879 roku.
Pogoda gorąco.—Dowozy na targi nasze wciąż małe, kole­

jami prawie żadne. — Pszenicę po wyższych cenach chętnie 
kupowano.—Żyto stare, również suche nowe chętnie kupowa­
no i znacznie drożej płacono; wilgotne zaś do 50 kop. na kor­
cu tańsze.—Owies poszukiwany.—Rzepak z powodnu znaczne­
go obniżenia się cen za granicą bardzo zaniedbany, sprzeda/ 
bardzo utrudniona z wyjątkiem "wyborowego i suchego ziarna.

Dzisiejsze ceny .produktów franku skład kupuiąceg'0.
Pszenica: pstra za korzec funt. 242, od".— do •—‘ 

jasno pstra od .— do 8.90; biała od 9.3i do 9.75; wyboro­
wa od .— do 10.20 Żyto: wagi 232, polskie od 5 15 Jo 
5.95; rossyjskie od 4.35 do 5.10. Groch: wagi 262, ku­
chenny od .— do .—; na paszę od —. do .—. Jęczmień: 
wagi 202; od 4.15 do 4.50. Owies: wagi 1-42, od 3.30 *1*! 
3.95 Wyka: wagi 2<J2 od —. do .—•. Rzepak: wag*, 
210, od 8.15 do 8.75. Rzepik: wagi 210, od 7.90 do 8.30 
Koniczyna: wagi 250, biała od —do —.—, czerwona 
od —.— do —.—.

Dziś rano ciepła st. 15 w południe ciepła st. 23. Reo- 
mura 765 (Pogoda.)

—Wysokość wody na rzece Wiśle pod Warszawa st. 15 caliJ

HOTEL EUROPEJSKI.
Przyjechali 1 Sierpnia 1879 r.

Czengeri jenerał-lejtnant z Wiednia; Koso­
wicz, jenerał-major z Bnlgarji; Markiz. Mira- 
raon, obyw. z Paryża: Greig .lulja, wdowa po 
admirale z Berlina; Baudoin, inżynier z Pary­
ża; Duroi, obywatel z Paryża; Gudier Jakób, 
dymisjonowany korniet z Petorburga; Polikar­
pów Jan, sztabs-kapitan z Petersburga; hr. 
Moszezeński, ochotnik z Kijowa; Baumgarten 
Wilhelm, kapitan inżynierji z Iwangrodu; Ka- 
teńska Nina, żona kapitana z Olkusza; Hur- 
czyn Witold, ob. z Wilna; Pruszkowski wete­
rynarz z Pruszkowa; Andrejew Grzegorz, syn 
kupca z Petersburga; Korwen Aleksander, 
nauczyciel z Wiedaia; Korwen Eleonora, żona 
j auczyciela z Wiednia; bar. Kruzensztera Ni­
na, żona pułkownika z Grodziska; Klawczol 
Katarzyna, żona majora z Berlina; Katoński 
kapitan z Olkusza; Conradi Jadwiga, obywa­
telka z Brześcia; Conradi Ludwika, obywatel­
ka z Brześcia; Jatal Alfred, negocjant. z Pe­
tersburga; Steinberg Adolf, kupiec z Wiednia; 
Moli Jan, sekretarz kolegialny z Petersburga; 
Sawicka Bęnigna, obyw. z Lublina; Sawicka 
Benigna, córka obywatelki z Lublina; Seibor- 
ek i W łodzi mie rz, asesor koleg. z Nikołaewa. 

Obiady w kuchni taniej przy 
ulicy Freta:

Dnia 3-go, t. j. w Niedzielę: Krupnik, pie­
czeń wołowa, kapusta.

Dnia 4-go, t. j. w Poniedziałek: Barszcz, zra­
zy. kasza grrezana.________

Dolina Szwajcarska.
Jutro w Niedzielę dnia 3-go Sierpnia.

KOWCSlłT
Orkiestry IłreadeńiBliiej 

pod dyrekcją 

Hermana Mannsfelda.
Między inńemi wykonanemi zostaną: Uwer­

tura z op, „Oberon,“ Webera; Fantazja z op. 
„Robert Djabe),“ Meyerbeera; Mazur z opery 
„Halka,“ Moniuszki; Marsz koronacyjny z op. 
„Prorok." Meyerbeera.
Wejście kop. 35. — Początek koncertu 
W Niedzielę i Święta o godz. 6 — w dnie po­

wszednie o 7 wieczorem.
Wrazie nie pogody koncert odbędzie się w sali.

1—1 — 15810 —

w średnim wieku (Niemka), z wyższem wy­
chowaniem, poszukuje miejsca n. p. do towa­
rzystwa i opieki młodych panienek, albo jako 
zarządzająca domem osoby nieżonatej.—Bliższa 
wiadomość przy ulicy Marszałkowskiej pod 
Nr 30, u pani Bernard. 1—3—15943— '

Ozdobne Biórko 
dębowe, rzeźbione, z 9-raa szutladkami, skrytką 
i galeryjką, jest do sprzedania. — Wiado­
mość u woźnego Lisowskiego w Kantorze Ban­
ku Polskiego, od godziny 10-tej do 2-giej. 
________ °___________ 1—1—15947— 

Potrzebnym jest natychmiast 

Pomocnik do Jeometry, 
dobrze usposobiouy, z własnemi Narzędziami. 
Wiadomość, Marszałkowska Nr 18, mieszka­
nia 11, z rana do godziny 11-tej, po po­
łudniu od 2-iej do 5-tej.

1—8 ' — 15907 — 

Przełożona
Pensji Żeńskiej

do maszyny Singeru, oraz podręczne do ubie­
rania słaników i spódnic, i do nauki, potrze­
bne są zaraz do Pracowni Sukień A 'jfara- 
eowskiej.—Chmielna Nr 32.

—109(55—1—3

zazadniczym i pensjonatem, przy zbiegu ulic: 
Rymarskiej i Leszna Nra 5 i 1 istniejącej, 
egzamin nowych kandydatów, jajtotnż zapis 
dawnych uczniów i peusjonarzy na rok szkol­
ny 1879/tO, rozpoeznie się dnia 4 (16) Sierp­
nia r. b. i trwać będzie codziennie od godzi­
ny 9-tej z rana do 2*', po południu, aż do 
zapełnienia miejsc wolnych w klassach i pen­
sjonacie. Wykład lekcji otwarty zostanie 
dnia 9 (21) t. m. i r.— Rodzice i Opiekuno­
wie kształcącej się młodzieży, mogą - się in- 
lormowae i wcześniej, a nawet zapisywać pu­
pilów jeżeli im wiele na tem zalety.

Przełożony Zakładu Radca Kollegialny 
Józaf Górski,

b. Inspektor Szkól Rzndowych.
1-4 — 15915 —

Zawiadamiam Szanownych Rodziców 5 
i Opiekunów, że zapis uczennic na rok S 
szkolny 1879/80, rozpoeznie się dnia 20 | 
Sierpnia r. b Kurs nauk 2 Września | 
Krakowskie-Przedmieśeie. pałac Stani- j 
sława lir. Potockiego Nr 415 K

Anna z Jacunskich Jasieńska Li 
1—3 — z545:5 —

fi) o sprzedaMia •

Dwa Łóżka
X

mahoniowe, długie i szerokie, za cenę przy 
stępną.—Wiadomość na placu Warecki® Ń: 
18, gdzie stróż wskaże. —15964—1—1

południ:

codziennie od godziny 8 z.r 
ieezorem,—w Niedzielę ) Sy 

i prysznice dogodź, 
_ ooaa?__iu n

mahoniowe, długie i szerokie, za cenę przy 
stępną.—Wiadomość na placu WarccLiąi Ń: 
18, gdzie stróż wskaże. —15964—1—1

Obiady gospodarskie 
po 30 kop.

jeszcze dla kilku stołowników. Przyjmuje się 
też zamówieniu na kolacje, na kilka lub kil­
kanaście osób, żłota Nr 13, mieszkania 
Nr 15.________ 6-12 — 14924 —

Za rs. 120, pozostawiony do sprzedania

FORTEPIAN 
o pół siódmej oktawy, o 4-ch szprejeach.— 
Ulica Krakowskie-Przedmieśeie Nr2, up. Ja­
niszewskiego, w fabryce fortepianów.

-15745-2—3

Pracownia Sukień i Ubiorów damskich 
Adeli Tarasowslf.ej, przeniesioną została 
z ulicy Grzybowskiej na ulicę Chmielną róg 
Marszałkowskiej, do sklepu "frontowego pod 
Nr 32 i przyjmuje jak dawniej do roboty su- 

i wyżej; niemniej wszelkie roboty w zakres 
toalety damskiej yyćhbdzące, oraz ma gotowe 
suknie i ubrania dziecinne, po cenach nader 
przystępnych.—Przytyta urządzony został: 

UfF* Skład Nici, 
igieł, śpilek, guzików, hawtek, tasiemek, je­
dwabiu, sznurków, podszewek, merli,, muśli­
nów, tiulików, hąwcików, wstawek i t. p, to­
warów norymberskich, które sprzedaj© nawet 
W’ iiajinniejszy.cli ilościach po cenach stałych.

—15961—1—6 ADELA.

SAPHRYNA
płyn do farbowania włosów.

Ulepszony pod względem trwałości; flaszki 
znacznie większe, a głównie że nieszkodliwy, 
gdyż przez Urząd Lekarski tn. Warszawy ehe- 
miczi.ie rozebrany i jako niezawierająey ża­
dnych szkodliwych zdrowiu substancji uznany, 
przez co zasługuje na pierwszeństwo przed 
wszelkicmi innemi zagranieznemi, zawiera- 
jącenii siarkę i ołów, podsiarczan ołowiu, 
lub metaliczny ołów, przy używaniu których 
powstać mogą objawy chorobliwe w formie 
zatrucia chronicznego.

Saphiryr.ę dostać możnych różne odcieniach, 
głównie u podpisanego, także w skł: dzie 
aptecznym Mrozowskiego, Miętowa Nr 6, po 
cenie rs. 1 kop. 20.

D FRENKIEL
Świętejerska Nr 11.

1-0 — 15057 —

STOLARZ
wypraktykowany przy meblowej robocie, 
pojejumje się odpoliturowania mebli wszel­
kiego rodzaju, oraz wszelkie reperacje tako­
wych. Powierzone mu roboty wykonywa 
z wszelka starannością. Miuszka przy uliuy 
Leszno Nr 49. ’ Fećłerowicz.

2— G__________ — 15800 —

Restauracja.
Mam honor zawiadomić Szanowną Publicz­

ność, iż w dniu 2 Sierpnia r. b. otwartą bę­
dzie kuchnia w Restauracji przy uliey Żela­
znej Nr domu 30, po Olszewskim, porcje i 
obiady są zniżone o dwie i pół kopiejek, wy­
dawane będą przy rychłej usłudze robione 
smacznie i porządnie.

PaisFn Hoinowsbi.
3— 3 — 15749 —

W* Do wynajęcia każdego czasu, dla oso­
by pojedynczej )>łci żeńskiej Pokój suchy i 
ciepły, za 6 rubli miesięcznie, na 3-m piętrze, 
z osobnem wejściem. — Wiadomość na uliey 
Marszałkowskiej Nr 69, z bramy na 3-m pię­
trze, mieszkania Nr 10; od godziny 3 do 7. 
_____________ _______ —15900—1—3

Z powtdu nieprzewidzianych okoliczności, 
jest do odstąpienia

Mieszkanie,
przy ulicy Smolnej Nr 15, drugie piętro: 5 po­
koi. przedpokój, kuchnia, pasaż, schowanko, 
spiżarnia, (z salonu balkon), jako też zlew, 
wodociąg i wygódka. Wiadomość na miejscu.

—15915-1-3

NAUCZYCIEL 
fttalsgrafji i rysuiaStów 

posiadający patent stara się tu w Warsza­
wce o. udzielanie lekcji na pensjach tak m< z* 
kich jakoteż i żeńskich, oraz i w innych 
szkołach, a w godzinach woinych może udzie* 
lać lekcji malowania olejno w każdym rodza­
ju iw przeciągu kilkunastu lekcji,'przy usil- 
nam staraniu uczącego się pisać, może nie* 
tylko nauczyć pięknie pisać, ale nawet źle 
piszący, może zupełnie zmienić swój charak­
ter na piękne pismo. Życzący mogą zostawió 
adres w Redakcji Kur era Warszawskiego 
pod literami S. Ł. 1—3 — 15860 — 1

Poszukuje się w okolicach Królewskiej * 
Marszałkowskiej lub Granicznej 

Siedm Pokoi z Kuchnią, 
na Wszem lub 2-giem piętrze, a to od 1-go 
Października r. b. potrzebna jest, Bonu Niem­
ka do małej panienki umiejąca dokładnie 
swój język i krawieeezyznę, oraz potrzebna 
zaraz młoda dziewczyna do piastowania dziec­
ka. Uliea Grzybowska Nr 5, drugie piętro ns 
lewo. Tamże są do wynajęcia zaraz dwa Po­
koje z balkonem i kuchnia,

1—3 — 15880 —
Z powodu wyjazdu jest Co odstąpienia 

bardzo korzystny

od lat 16 egzystujący, na pryHeypalnej ulicy 
zaopatrzony_w Towary Dystrybucyjne, galan­
terie, materjały piśmienne, perfumeiję i t. p- 
Wiadomość w Magazynie Zegarmistrzow­
skim W go Janickiego, Nowy-Świat Nr 52< 
lub w Sklepie Wiktuałów Now*y-Świat N^ 
46. u W-go Błońskiego, 1—4   15983 --

Nagrody rs. 3.
W tych, dniach zginął Pies rassy duński**11 

dogów, myszatej maści, ślepy na lewo oko.-* 
Wiadomość u właściciela domu Nr 8 ulio* 
Swiętojerska._________ —15883—1—3

Broszkę złotą,
z szafirową emalją, zgubiono we Środę, 
Lipca, w przejściu z poczty placem Warecki;*1 
ku Towarzystwu Kredytowemu —Uprasza 8''-’ 
znalazcę o oddanie w domu pocztowym, lo*a' 
hi Nr 45, za nugrodą. —15922—1--1
jRWMp* W *lł>J*> wczorajszym, idąc k"'” 

godziny 2, z ulicy Miodowej na 6**' 
ż:t, zgubioną została w niebieskim papie*’z‘> 
itamzofka biała, koronkowa, że zas oscb**ł 
która ją zgubiła, jest biedna panienka i n*11* 
siałaby koszta jej zwrócić; uprasza się ż***1' 
lazcę, aby raczył oddać za nagrodą pod Nr 
na Miodowę, do W7W. Czarkowskich. 
_____________________ —15933—1—1

Nagrody rs. 10.
W dniu 24 Czerwca (8 Lipca) wieczore*5’ 

wybiegł i żaąinął

Pies (wyżeł), 
rassy polskich ponterów. kasztanowaty 
zewy), przednio łapy obie i jedna tylna. B 
kolau siwe, z tylu troehę podpalany, P. iub 
ucho kawałek odcięte. Kto go odprowadź* 
też da znać gdzie się znajduje, otrzvm;t 
wyższą nagrodo. — Bednarska Nr o» " 
wskaże. 1—3—1952—•
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MAGAZYN HURTOWY TOWARÓW 
galanteryjnych i wełnianych 

pod firma: 

STANISŁAW BENSEF 
egzystujący od lat 28 przy ulicy Żabiej 

w Warszawie, 
z dniem 1 Lipca r. b. przeniesiony został na ulicę 

Tłomaekie dom W-go Bernsteina, Nr 9 nowy. 
Przytem nadmienia się, że nadszedł świeży transport 

Koszulek hygienicznych siatkowych, 
których wyłączna sprzedaż mieści się w powyższym składzie: sprzedaż zaś 

deta iczna odbywa się także w sklepie przy ulicy Żabiej Nr 1, 
pod firmą:

•I. CJoldffloss dawniej Stanisław JBensef egzystującym. 
NB. Kupującym hurtowo, odstępuje się stosowny rabat.
2—3 - 148C0 —

Najuprzejmiej upraszamy szanow- 
nych panów artystów i artystki Te­

atrów Warszawskich,’aby raczyli o ile można 
pośpieszyć ze zdjęciem portretów przeznaczo­
nych do albumu dla J. I. Kraszewskiego; gdyż 
zaledwie miesiąc pozostałe nam czasu na wy­
kończenie dobryc?. fotografji w tak wiel­
kiej ilości.

Karoli i Pusch,
Fotografowie Teatrów Warszawskich

1—3 — 15925 —
Jest do sprzedania

Zakład Fotograficzny, 
z kompletnem urządzeniem i najnowszemi 
maszynami. Wiadomość ulica Oboźna Nr 6, 
u właściciela domu. 1—3 — 15919 —

STAJNIE,
od 20 do 25 koni mieścić mogące, z dogo- 
dnem mieszkaniem i wszelkiemi wygodami, 
zaraz lub od 1-go Października roku bieżą­
cego do wynajęcia, przy ulicy Nowolipki, Nu­
mer 2386/32. 1—3 — 15891 —

6—12

Proszek Dezinfekcyjny 
MAKSA FRIEDRICHA, 

nakazany do użycia przez JW-go Ober-Policmajstra miasta V arszav.y 

po kopiejek izS za funt 
w Składzie Głównym w "Warstzav.ie,

ULICA KRÓLEWSKA NUMER ii.
14808 —

P o k ó.j
przy famitji, dla mężczyzny w wieku, jest do 
wynajęcia w każdym czasie,—Wspólna Nr 21, 
1-sze piętro, mieszkania Nr 16.

—15921—1—2

z niszą, s ichy i widny, o dwóch oknach, mo­
że być ze stołem, w każdej chwili.—Złota Nr 
2 li ■■ nin 1:2. ■■ ■I5(*6l —1—-2 

Małe chłopaki,
znajdą zajęcie w Fabrzce B. Bukaty i S-ka, 
przy ulicy Swiętojerskiej Nr 12A, za dobrym 
stosunkowo -wynagrodzeniem.

1—3 — 15792 —

ze Lwowa
b. 5Sy rektor

Galicyjskiego Banku budowlanego
WYNALAZCA

ANTIHIGRAZMY,
środka osuszającego wilgotne

pomieszkania
bez wyłamywania murów.

Łokieć kwadratowy wykonanej powłoki o- 
suszająeej kosztuje 67 kopiejek, zaś arszyn 
kwadratowy rs. 1.

Namówienia przyjmuje F. Szaniaw­
ski, w Warszawie na Tlomaekiem Nr 6. 
(b. Hotel Wileński). Tamże zaświadczenia 
z wykonanych robót rządowych i prywatnych 
(w Zamku, Cytadeli, koszarach Mirowskich i 
Dobroczynności).

Rezultat próby w Towarzystwie 
Dobroczynności dnia 31 Lipca.

Przed zabezpieczeniem było w pokoju 8 
stopni ciepła mniej jak na dworzu i 7'/, 
stopni wilgoci aviecej jak na dworzu.

Po zabezpieczeniu: W pokoju 1 stopień cie­
pła mniej jak na dworzu i ’/, stopnia wil­
goci mniej jak na dworze.

Zatem pokój zyska! 7 stopni ciepła a stra­
cił 8 stopni wilgoci.

1—2_____________ — 15861 —
Do sprzedania 

Fortepian palisandrowy, 
krótki o 7-miu oktawach, z blatem metalo­
wym i 4-ma szprejeanr. Marszałkowska Nu­
mer 48. Stróż wskaże. 1—3 — 15929 —

Korzystny Interes!!!
Za rs. 7S0, jest zaraz do odstąpienia 

z powodu nagłego wyjazdu Skład peifumerji, 
towarów galanteryjnych i dystrybucja; zysk 
czysty wynosi dziennie około rs. 7, lecz inte­
res ten przedstawia w przyszłości daleko 
większe jeszcze korzyści; komorne roczne pła­
ci się tylko rs. 400. — Wiadomość: na ulicy 
Swiętokrzyzkiej Nr 13, wprost Włodzimier­
skiej. —15892-1—3

65

Serge.
Atłasy. 
Cretony.
Toile chinoise. 
Toils jaoard. 
Łomy.

p?rWety gobelinowe, bourdesois dywanowe i repsowe.
p,!r0nki tiulowe, gipiurowe francuzkie i angielskie, muślinowe vitrage.

śejjg; rY^any Smyrneńslrie francuzkie i angielskie odpasowane w rozmaitych wielko- 

Vszystkie te materjały Magazyn posiada w znacznym wyborze i po cenach umiarko- 
- 7 ”• 3-6 — 15554 —

Magazyn Obić Meblowych
W. OCETKIEWICZA, 

"ierzbotni Er 4, w byłym ISoteln Angielskim 
Nowo zaopatrzony został w znaczny wybór towarów, jako to: 
bourdesois.
*»ourret 
Coteliny.
AdamaszH.
^elour d Utrecht (gładki).
AraPpo (wyciskany), 
granite.

hWSS3* Niniejszym mam zaszczyt zawiadomić Szanownych moich Kljentów w War- 
szaw.e i na prowincji, że z dniem dzisiejszym powierzyłem domowi handlowemu: 

JÓZEF CZEKALLA et Co.
■w Warszawie, tii. Szesano Nr 1, 

Agenturę i Skład 
wyrobów mojej fabryki, a mianowicie*

Farb drukarskich i litograficznych; 
Farb malarskich, pokostow, lakierów etc.

nadmieniając, iż dom ten mocen jest załatwiać w imieniu mojem wszelkie zamówienia 
i sprzedaże po cenach stałych przezemnie w rublach włącznie cło i koszta ustanowio­
nych. Offenbach n. M., dnia 12 L:pca 1879 r.

3-3 -ugaś_ Christoph Schramm.
KANTOR LOTERJI KLASSYCZNEJ

przeniesiony został do Składu Cygar i ‘Sass?Tszej ° obe/neTl^rji,
przy ulicy Marszałkowskiej, gdzie tez losy wu J _ 15850 — 
‘•o nabycia.

MM*

Kantor wekłu i interesów bankierskich
ORAZ

KOMISSOWO-INKASSOWO-EXPEDYCYJNY

Asseknruje Rossy jakie Preinjowe Nożyczki tak I-szej jak i li giej emissji od amortyzacji.

W Pensji Prywatnej żeńskiej 
3 klasowej, i Hasa przyjotow®, 
utrzymywanej przezemnie w Włocławku, 
przy ulicy Szerokiej, w domu W. Węglińskie- 
go — kurs nauk w roku szkolnym 1879/80, 
prowadzony będzie jak dotąd, podług planu 
gimnazjalnego.—Zapis uczennic przychodnich 
i pensjonarek, rozpoczętym zostanie z dniem 
1-m Sierpnia. Kurs nauk zaś 6-go tegoż mie­
siąca.

Leokadja Oborska.
__________________ —15910—1—3

KASKADA.
Za Marymonteką rogatką, na prawo, jest 

miejsce dawno znajome Warszawianom—Ka­
skada.—Niedawno pusta, ożywiła się teraz 
zakładem gastronomicznym pod wodzą p. Jana 
Makarewicza, który dołożył wszelkich starań, 
aby to miejsce zrobić, jak dawniej, ulubionęm 
miejscem spaceru Warszawian.—Jest więc co 
zjeść i co wypić od najdroższych nowalji i 
delikatesów począwszy, a skończywszy na kieli­
szku wódki i butersznicie, nie wspominając 
o znakomitem piwie bawarskiem Skierniewic- 
kiem i innych fabryk.

Ceny zwyczajne miejskie, usługa rychła i 
grzeczna, dobór wszelkich jedzeń i napojów, 
muzyka i piękne oświetlenie wieczorem, dosta­
tecznie polecają Kaskadę pamięci Szanownej 
Publiczności.—Huśtawki, łódki, karuzele, krę­
gielnia i tym podobne zabawy—w miejscu. 
_____________________ —15898—1—1____

Potrzebne są kapitały: 3,CCC, S,COOI 
10,000 rs., na dobrą hypotekę w Warsza­
wie.—Do sprzedania Zakład fabryczny, 
bardzo procentujący, w blizkości Warszawy 
położony.—Kapitału potrzeba około 15,000 ra. 
Wiadomość i warunki: — Krajpowskie-Przed- 
mieście Nr 67 nowy, l-s7e piętro od frontu, 
ze schodów na prawo od godz. 10 do 12 i od 
5 do 7._______________ —15906—1—6

Rs 1,260 i 2,000, 
potrzeba zaraz na spłatę wierzytelności, na 
dwóch domach, szacunku ” rs. 18.000,—procent 
z przewyżką zaraz zapłacony będzie.—Pawia 
Nr 41 a, gdzie Sztachetki i kasztan przed do­
mem.—Wiadomość u właściciela.

—15935—1—3

w blizkości m. gubernjalnego i stacji kolei 
Nadwiślańskiej,z najlopszemi gruntami,z wszel­
kiego rodzaju zakładami przemyslowo-rolni- 
ezetnl, oraz z inwentarzem żywym i martwym- 
są do sprzedania.—Czysta Nr 4, lewa oficyna’ 
drugie piętro, lokata Nr 19. —15912—1—1

Jest do sprzedania za rs. 800 Bawar ja, 
w najlepszej dzielnicy miasta, gdzie wycho­
dzi 30 do 40 antałków piwa Tygodniowo, ko­
morne bardzo przystępne.—Wiadomość: Nie. 
cala Nr 8, w zakładzie piwa butelkowego.— 
Tamże Wiadomość o bardzo dobrym Szynko, 
oraz i trzecim korzystnym Handlu, z kapita­
łem rs. 500. —15913—1—3

Ważna wiadomość!
Zawiadamiam Szanowną Publiczność, że po. 

dejtnuję się wyklejania pokoi, po cenie 11 kop. 
od rolki i zarazem wszelkich robót malarskich. 
Za akuratne wykończenie robót gwarantuję.

Z szacunkiem B. Rymkiewicz. 
Ulica Freta Nr 41. — 15918—1 -3

Jest do sprzedania

Stół obiadowy 
nowy, orzechowy, z blatami, porządnie zro­
biony, za cenę przystępną.—Wiadomość: róg 
Kruczej i Wilczej, stróż wskaże. 
_____________________ —15874—1—3

Jest do sprzedania 

MASZYNA, 
systemu Whelera Wilsona, w dobrym stanie, 
za cenę bardzo przystępną.—Ulica Alea Jero­
zolimska Nr 34, wiadomość u stróża. 
_________ —15886—1—2

P 0 K 0 J 
do odnajęcia, przy ulicy Świętnjerskiej Nr 22, 
stróż Ludwik wskaże._____ — 15868—1—2

Zaraz: poszukiwanem jest 

Mieszkanie Letnie, 
do końca lata (na dwamiesięee) znajdują-, 
ce si§ koniecznie w obrębie miasta, 
w Atejach Ujazdowskich lub Marszałkow­
skiej ulicy, a złożone z 4-eh pokoi i kuchni. 
Adressa uprasza się składać w Warszaw­
skiej Agenturze ogłoszeń ..Rajcbman i Fren- 
dler“ Senatorska 22, po.i lit. A. R.

1-3_____________ — 15927 —

Sklep z Pokojem, 
do wynajęcia w każdym czasie.—Ulica, Kapi­
tulna Nr 4. —15881-1—3

874406



Odchodzą Przyeh-
WAŻNA WIADOMOŚĆ

Otrzymaliśmy na

4-5

54 P-

W Drukarni Kur jer a W arszawskirgo.—Plac Teatralny Nr 4?3c (nowy 5 . Jl,O3B0aeno U,eii3ypoio Bapmata 21 lio.ui (2 Anry. i") 1879 ro.
Patrz Dalszy ciąg HurjeraRedaktor Wac’aw Szymanowski.—Wydawca Gustaw Gebethner.

18*'
14 r.

25*-
45 p.
30 r.

7 W.
36 p.
23 r.

33 *•
53 r.
20 r.

WSZYSTKO W NAJWIĘKSZYM WYBORZE 
JPO NAJ NIŻSZYCH CENACH

W SKŁADZIE

„ » 
udziela lekcje tańców salonowych 
u siebie w domu jakoteż po domach prywa­
tnych i pensjach, również osoby bez względu 
na wiek, to jest do lat 50-ciu, z zastosowa­
niem nauki do tegoż wieku, sposobem najkró­
tszym wyucza w 20-tu kilku lekcjach 6-icu 
tańców, najpotrzebniejszych Ulica Nowomiej- 
ska (v. Gołębia) Nr 5 nowy na 1-szem piętrze.

który obecnie ukończył gimnazjum filologiczne 
z medalem, życzy udzielać korrepycje.—Ofer­
ty uprasza się składać w Redakcji pod lit. 
X. W. —15595—3—3

W szkole realnej Vl-cio-klasewej z da- 
żnościa chemiczna, Dłnia Nr 5.

Na rok szkolny 1879/80 zapis uczniów przy- 
chodnich i pensjonarzów, rozpoeznie się d. 16 
Sierpnia i trwać będzie do końca tegoż mie­
siąca Wykła'1 nauk rozpoeznie się dnia 1-go 
Września. — Przełożony szkoły L. Łopuski, 
b. Inspektor Gimn. w Łomży.’ 4—6—15521—

przy ulicy Leszno Nr 25 dom W-go Ku- 
barskiego, ^.apis codziennie próez dni świą­

tecznych od 5—7 po południu.
Kazimierz Michałowski 

Nauczyciel prywatny,
Urzędnik Fyrekcji Głównej Towarzystwa Kre­
dytowego Ziemskiego. 17-0 — 13199 —

SKORA AMERYKAŃSKA
NA POKRYCIE MEBLI

Ktoby chciał, 
w domu familijnym pomieścić jednego lub 
dwóch uczniów, z żyeiem i opieką, raczy 
się zgłosić na ulicę Złotą Nr 13. mieszkania 
Nr 15. 2—3 — 15601 —

Skład Mąki i Legomin
i egzystujący od lat kilkunastu, w dobrym 
punkcie, jest, do odstąpienia zaraz.

Wiadomość w kiosku na Placu T.atral- 
•nym. 5—6 — 15252 — 

SEWERYNAMAZU
PLAC TEATRALNY OBOK RATUSZA

2—0 — 15411 —

F. LEWEKTAL i S-ka
Plac Teatralny Nr 7.

dom p. Neprosa, obok 3 Handlu W'rt 
Krzymińskiego.

Mają zaszczyt donieść Szanownej Publiczne* 
śei, iż otworzywszy w tych dniach 

Skład Cygar Hawańskicb, 
oraz wszelkich Wyrobów Tabacznyc!’ 
z fabryk krajowych i innych, zaopatrzyli tako* 
wy w wielki wybór ódleżałych ’ Cygar 
z liścia Hawańskiego, wprost sprowadzanych, 
jak i w kraju wyrabianych.

Znając gust i smak Szanownej Publiczności- 
z łatwością przyjdzie nam zadowolić wszelki0 
Jei wymagania; pozwolimy sobie nadmieni'1 
tylko, iż mając za zadanie przypomnieć ei? 
Publiczności z lat poprzednich, gdy w najbliż* 
szem sąsiedztwie z powodzeniem podobny pro' 
wadziliśmy zakład, starać się będziemy 00 
najmniej zasłużyć sobie na takież względu 
u dawnej i nowej klijentelli.

Posiadamy Cygara Hawańskie na nasze za* 
mówii nie wprost nadesłane; udało się nam na­
być od paru najbardziej wziętych fabryk kra­
towych znaczne zapasy 1 dleżałych a wybór* 
nych Cygar z liścia Hawańskiego tu wyra* 
bianycb, nieustępująeych zagranicznym, a bez* 
warunkowo t. z. pruskie pod każdym wzgi?' 
dem wyprzedzające. Cena takowych irdnak 
znacznie jest niższą i dla tego póki zapasy 
się nie wyczerpią, śmiało twierdzić możemy, 
iż Cygara z naszego Sk'adu pochodzące, p"' 
kup znajdą i znawców zadów, lą.

Cygara zagraniczne przy Wysokiem 
i cle w zlocie opłacanem z funta, jeżeli mąj| 
być znośne, najtaniej licząc, nie mniej ja* 
około 16 kopiejek kalkulować się muszą, gdf 
tymczasem Cygaro z liścia Hawańskiego ,1! 
wyrabiane a w naszem posiadaniu będące, 
8 kopiejek dostarczamy, poręczając z 1 dobro* 
o której Szanowna Publiczność sana 
wkrótce przekona.

Zabraliśmy remanenta pewnych gatunkó”’ 
by od razu usunąć wszelkie, spółzawodnictwf- 
a w przyszłości starać się będziemy, gdy 6,0 
wyjątkowe te gatunki wyczerpią, dawać cc9 
nowego, a zawsze dobrego.

Dla dogodności okolicznych mieszkańców 
urządzamy przy naszym Zakładzie sprzed0'' 
losów do Lotorji klasycznej, oraz Biuro p1- 
periodycznych.

PS. Tamże jest do obejrzenia skarbiec »'*’ 
mizmatyezny dla J. I. Kraszewskiego.

F. LEWENTAL i S-ka. , 
Plac Teatralny dom Neprosa Nr " 

3—10—15718—

im _ 
20 W- 
— W. 
30 r.

Koleje Jstae: 
Warsz -Wiedeń:. 
Pośpieszny 3 klasy . 
Osobowy 3 klasy . . 
Osobowy 3 klasy . . 
Kurjerski 2 klasy . . 
Warsz. Bydgow. 
Osobowy 3 klasy . . 
Kurjerski 2 klasy . . 
Osobowy 3 klasy . . 
Warsz.-Terespol; 
Pocztowy 3 klasy . . 
Kurjerski 2 klasy . . 
Osobowo-Towarowy. 
Warsz-Petersb: 
Osobowy 2 klasy . . 
Osobowy 3 klasy . . 
Pocztowy 3 klasy . .

Nadw. do Idławy: 
Pasażerski  
Pocztowy

Nadwiśl. do Kowla:
Pocztowy  
Pasażerski

Obwodowa:
Z dworca Wiedeń. .

mieszkami
dla Osoby poiedyńczej, z meblami, z posf,eJ 
i usługą, j:st do na ęcia każdego czasu P'A 
lamilji. — Wiadomość pod Nr 1.2 przy WJ 
Aleksandria, na I-m piętrze, w drugiej s10^ 
gdzie żelazne schody. Nr 22 mieszkania. rfll 
zumieć się możjia od 4— 6'/2.

 

KAUKAZKI MAGAZYN
jSSTzffi? S3. lallcta <>5E JW a- J55.

J. Chodżematowa i I. Mieczitowa.
Otrzymany nowy transport jedwabnych towarów, jakoto: ryp- 

sowa materja, Faj czarny i kolorowy najlepszego gatunku, wiel­
ki wybór Kanauzu, w pasy i gładki, Atłas kolorowy i czarny, 
Chińskie i Perskie materje Czyczóncza, Asami t i Welwet czarne, 
szerokie, Kanauz i Atłas na kołdry, Termołamai Małama na szla­
froki, Floransy i Fulary, Szlafroki gotowe, Kaukazkie srebrne 
wyroby, Poduszki, Serwety i Pantofle haftowane złotem i sre­
brem i tym podobne towary, po cenach umiarkowanych.

Główny Magazyn, ulica Czysta Nr 2 w Warszawie. — Newski 
Prospekt, w domu katolickiego kościoła Nr 30 i 32. — Newski 
Prospekt u Kazańskiego mostu Nr 16 i 30 w Petersburgu, w Kau­
kazie i Persji. Przyjmują się wszelkie obstalunki na Wschodnie 
towary. 3—3 - 14929 —

V Zailate faulowym Żeiiskiiu 
przy ulicy Szpitalnej Nr 14, wpis uczennic 
zacznie się .15 Sierpnia; a wykład nauk 1-go 
Września"r. b.

Krajewska.
— 14538 —

TECHNIK,
mający lat 40 jraktyki, posiadający najlep- 
szeieko mendacje, poleca się do zakładania i 
prowadzenia cegielni, modelowania ozdób bu­
dowanych i do kierowania fabryką pieców 
kaflowych. Posiada tajemnice wyrabiania no- 
w-go rodzaju pieców cylindrowych, dotąd 
przez nikogo jeszcze nie używanych, oszczę­
dzających połowę oj ału, poszukuje miejsca, 
pod adresem: Kraków, Rynek główny w sza­
rej kamienicy,—K. Bzostoski. — 15465 —

WIELKI WIBOll Garderoby MęzKiej:
Garnitury czarne Tużurkowe, Frakowe i Żakietowe; Garnitury Marynarkowe 

płócienne i alpagowe, letnie Sak-Palta Kortowe, Alpagowe i Płócienne do kurzu, 
Haireloki różne, Burki rozmaite. Kurtki do konnej jazdy, do polowania i pojedyńcze, 
z kortu, alpagi i płótna:. Szlafroki; Garnitury dziecinne kortowe i płócienne; 

oraz WIELKI WYBÓR Kamizelek aksamitnych, sztuczkowych i kortowych 
po cenie niżej Kosztu.

Z uszanowaniem SgBHii.el;9 
Krawiec z Wiednia, Siefansplac Nr 1; w Warszawie Senatorska Nr 22; 
w Kijowie, Kriszczatek, dom Linincenkow. 37 —0—8326—

Bronisława z PrzylijIsM Helu, 
Przełożona Zakładu Naukowego 

Żeński • go, 
jrzy ulicy Miodowej w domu barona Lesser 
Nr 13, zawiadamia Szanownych rodziców i 
opiekunów, że zapis uczennic na rok szkolny 
1879 80, rozpoeznie się dnia 15 Lipca r.b.

6—6 — 13409 —
TffiSO?’'" Przełożona Pensji Wyższej Żeń- 

sklej o 4-ch klassach, przy ulicy 
Nowy-Swiat Nr 55 w Warszawie,

Ma honor zawiadowić Szanownych Rodzi­
ców i Opiekunów, iż w Zakładzie przez nią 
utrzymywanym, zapis uczennic na rok następ 
pny szkolny, rozpoczął się z dniem 15 Lipca 
a kurs nauk w dniu 1 Września r. b. Zapis 
odbywa się od godziny 10 do 6 wieczorem.

Helena Karska.
3-6 — 15294 —

Otworzony przed czterema laty 

Zffl Naiilowy, 
dla przygotowania do egzamnu wol­
no wstępujących do wojska i do 
szkół junkierskich na prawach trze 

ciego rzędu.
Przyjmują się pe sjonarza i przycho­

dni. Zapis codziennie prócz dni świątecznych 
od 5—7 po południu w kancellarji zakładu 
przy ulicy Leszno Nr 25, dom W. Ku- 
barskieuo. 17—0 — 13198 — 

jest do wynajęcia w każdym czasie, skład-'11.^ 
cy się z dwóch pokoi i kuchni, na pier*®*^* 
piętrze, wiadomość u szwajcara w hotelu I' 
ryzkim, ulica Bielańska nr 9.

Obok kolumny Zygmunta, [’odwalę

Sklep mały, z wejściem z ulicy, z n z,;- 
pokojami w eucerynie, oezpośiednio 
nemi ze sklepem za pomocą' schodów, " 
najęcia od 8 go Sierpnia r. b. — ’’ 1,1 
i gaz. 3-6 -15760—

WSZELKIEGO RODZAJ U

p- m. K _
6 — r. 9

11 05 r. 6
5 45 w. 9

10 15 w. 7

6 45 r. 10
2 3b p. 2
5 45 w: 9

10 14 r. 8
0 45 p. 1
8 8 w. 7

9 30 r. 7
6 43 w. 3

11 20 w. 10

9 52 r. 8
6 45 w. 10

1 43 p. 3
8 Ió8 w. 8'

12 55 p. 10I



Dalszy ciąg nru 17?, Sobota. Dnia 21 lin a (2 siernnia) 1879 roku,

o PROJEKCIE DO USTAWY SAL ZAROBKOWYCH
Z ZAPISU STASZICA.

7 n-rźe 157 Aćwr. IFircsz. podaną została wiado­
mość, że projekt do Ustawy nowo założyć się mającej 
lnStytucji przytułkowo-zarobkowej za Wolską ro- 
?atką w W arszawie, jest już przez radę miejską do- 
ooczynności publicznej wypracowany i wkrótce wła- 

Gzoni wyższym przedstawiony będzie.
. Obecnie, po bliższera gdzie należy poinformowaniu 

®’?, donieść możemy, że projekt rzeczony przed parą 
tygodniami do decyzji wyższej przesiany został; ma 
.'lut taki: „Projekt ustawy sal zarobkowych Stani- 
sawa Staszica przy Szpitalu Wolskim dla nieule­
czalnych."

^ prawdzie projekt ten nie obejmuje całości zna- 
Cz?n'a w'elkiego zapisu Staszica dla ubogich, bo przy- 
s?ty instytut mniej ma być samoistnym, niż Staszic 
C /^ał, (ehciał „domu zarobkowego dla ubogich zara- 
tdjąćyck", przynajmniej t. j. na pierwsze czasy, 

‘a. 'zarobkowych przy jakim instytucie ubogich), i 
I,r°]ektowany ten instytut ma być głównie dla nie- 

mczalnych i rekonwalescentów szpitalnych (§ 12), a 
>aato zaodlegleod środka miasta znajdować sio będzie;

ze projekt w samej nazwie zakładu i niektórych §§ 
uchowuje zasadę, zapisu Stasz ca, względnie już to 

p -Z‘Caczy > daje wielką otuchę, na przyszłość.
T)§§ 1 i 1'1, instytucja ta mieć na celu do- 
Urąbie „bogim, bez różnicy pici, pochodzenia i 
za ZhtDla’ n'e lnaia.cUu PracJ'> przez dostarczenie im

. robku.__(jo (|0 pochodzenia zapewne późniejsza in- 
v rukcja objaśni, ze z instytucji korzystać mają ubo- 
1 '2’ ,W arszawie zamieszkali lub od pewnego czasu 
^'galuie przebywający, a wyraz „dostarczenie" może- 

było zastąpić wyrazem „ułatwienie." 
t dwóch oddziałach, męzkim i żeńskim, ma być 
c,nircz.as<JWo raze,u uiiejsc 60. Z pomnożeniem środ- 
' w liczba ta może być zwiększona, jak również roo­
ty być do instytucji przyjmowani i ubodzy przycho­
dzący do roboty z miasta (§§ 3 i 4).

Ula dyrygowania rzemiosłami i nadzorowania nad 
robotami, oraz rozdawania takowych pomiędzy ro­
botników, nąjmowane beda odpowiednie do te™ oso­
by (§ 7). .

Podług § 12 przyjmowani być mają do zakładu: 
a} nieuleczalni; Z>) wracajacy do zdrowia czyli rekon­
walescenci,! c) dotknięci wadami fizyczne,mi(?), a to pod 

tłTll I) ł\ 1 Cl}} IZuV lVC7X’e,4-l ‘ ł *1 1 Jdłużej lub krócej "Skle te <,sobJ’ były zdatne do 
tn tvii-n d trwającej roboty. Zapewne mowa 
ubogim jakie tej kate/orji ludziom
z i 1I I) będzie. (Inaczej—niebyłoby harmonji

4i1V'^^h°Wa,^e d° Przy.)ęc'a zależeć ma od zarza- 
■ .lls -tutu. Zarząd ten składać s:ę ma: z kuratora 

pitala za Wolską rogatka, oraz lekarza i nadzorcy 
‘Zpitala: a do kwestji specjalnych może być do skła- 
' u tegoż zarządu powoływana przez kuratora, z gło­
sem doradczym. jedna z osób dyrygujących robotami.

. 5 •rzemiosł i robot w salach zarobkowych 
■a ezec. będzie od rady miejskiej dobroczynności pu- 
n;'|Ztye arszawy (§ 8). Szkoda, że przynajmniej

’ ore główne rodzaje lobot nie sa w projekcie u- 
T>roY'VS <azane’ ch(lćby lli(:które z tych, jakie w r. 1869 
źa'-łn i .owaae były przez b. Radę główną opiekuńczą 
w tir °W .obrc,«zynnych w królestwie' a później 
nieis7^'illęc’u -’e-' Pro.iektn jednej z prac obszer- 
oddaniu"]- " r-tyŚ7:.) i 1877 drukiem ogłoszonych po 
sje pubii VeSt|' Ci,!e' przez ra<b’ miejską pod dysku- 
zarobkownZ"ą’ &dzie pamiętano także o oddziale 
zob. KKe ?,istrnkcyjnym dla małoletnich. (Tak np. 
dzte~ -ar djrrnu zarobkowego w Warszawie, tu- 
tta str"48~^2?n^<IS,WU w^rndu’ Warszawa 1877, 
niż^z^nrt Za,,r°bot- nia b.vć w instytucie o'/8 część 
z dośw; ils “PWąj ua mieście. (Słusznie — botek 
Z zarnbt.. n'a ’ z«grauicą, »P- w Nassau przyjęto), do p|-; k 1 raieJscowych 3/4 ma iść na utrzymanie, a ‘/i 
do reki prz,-ycb°dzący zaś z miasta :l/4 dostawać będą 
WnJó ’ in ?z'śt< nii('ć sobie będą strącą na za ży-

• Obrachunek cotygodniowy. (§§ 16 i 17).

tcrl z ndoMHTs ,ei "n-rawie. jak i w poprzedniej te<zoż au- 
wytion "nhnn ' nej: ..Myśl Mio.islawa StLsziec-.

b'=’. oc.ir, . ■ /'"lyń-lkay.. u-stamra w brew innym <>• mirn- 
jak i w niektóireh 'łCC " ,:ai‘&!<>«:;■•)zn:a.om, 

. *y uwzględniona 6Zl'zeS'"łac11 teraźniejszym projektom usta-

W razie śmierci robotnika przypadająca mu część 
zarobku przechodzi na własność instytucji. (§ 18). 
Nastręcza się tu uwaga, że w razie, jeżeli taki ro­
botnik zostawia bedną rodzinę, czyby nie było rze­
czą słuszną resztę należności—i tembardziej co do 
zmarłych ubogich, którzy byli z miasta się zgłosili,— 
przekazywać tejże rodzinie.

W § 19 projektu mowa, że rada miejska zatwierdzi 
instrukcję, określić mającą regulamen czyli przepi­
sy porządku wewnętrznego i kontroli prowadzenia 
robot.

Dalej § 20 zastrzega,że tak miejscowi jak izmiasta 
zgłaszający się zostawać winni w zakładzie najmniej 
miesiąc czasu'.—Czy by niebyło właściwszem dla cią­
głego ruchu i niezabierania miejsca innym, oznaczyć 
w7 tym względzie termin krótszy, np. dwutygodniowy, 
(mianowicie co do osób z miasta zgłaszających się a 
tylko chwilowo zarobku potrzebujących), i nawzajem 
orzec, że przyjmowanie na termin dłuższy nie będzie 
obowiązkowem dla instytucji. Wprawdzie w § 21 
wzmiankowano, że robotnik opuszczający przed ter­
minem deklaracji zakład, traci prawo do odbioru na­
leżności, ależ oznaczenie zbyt długiego terminu nor­
malnego, zniechęcać może osoby potrzebujące na razie 
pracy.

W § 22 mowa, że robotnicy złej konduity i niespo­
kojni, będą wydalani z zakładu.—Czyby obok tego nie 
lepiej by to dla uniknięcia niedogodności przepełnia­
nia lub usuwan a, z góry w ustawie przyjąć zasadę, 
że z pomiędzy zgłaszających się z miasta, jako na ra­
zie czasowego zarobku potrzebujących, przyjmowani 
będą ci głównie, którzy złożą krótkie od właścicieli 
lub rządców domów7 świadectwa, tak co do należenia 
do ludności Warszawy, jakoteż co do rzeczywistego 
ubóstwa i braku pracy, a zarazem codo dobrego pio- 
wadzenia się teraźniejszego. (Zasada pro:ektu byłej 
rady gł. op.. oraz rozwinięcie w rozprawie wyżej po­
wołanej na str. 51).

Teraz słów ko co do rzeczy jednej ^najważniejszych— 
ułatwienia stałego odbytu wyrobów. Zamiast wyraże­
nia sie (§ 25), że zarząd miejscowy ma prawo przyj­
mować zamówienia robót, tak o i o ób prywatnych 
jak i od instytucyj rządowych, czyby nie właściwiej 
było powiedzieć, że zarząd mieć będzie prawo i obo 
wiązek starać się o zamówienia tak osób prywatnych, 
jak i instytucyj rządowych i publicznych, a w szcze­
gólności szpitali i innych zolłjdów dobroczynnych. 
Tein bardziej byłoby to stosownem, że poprzedni 
§ 24 stanowi, iż wszystkie władze i urzędy udzielać 
winny instytucji w razach potrzeby pomoc prawną 
dla osiągnięcia jej celów7. Podobny udział w7 instytu­
cjach zarobkowych dla ubogich ze strony władz rzą­
dowych i wszystkich instytucyj publicznych, prakty­
kuje się za granicą,i tak projektowała b. Rada główna 
Op., słusznie na tern opierając widoki rozwoju i u- 
trwalcnia przyszłości instytucji, a to niezależide od 
założenia sklepów i innych środków, odbyt ułalw7ia- 
jących.

W liczbie- tych środków projektowane i dawniej 
przez radę gl. op. i w teraźniejszym projekcie (§ 26) 
Bruro ncjormacyjne. c yli stręezenia pracy, winuo by 
nie biernie ale czynnie istnieć, to jest, nie tylko „dla 
przyjmowania deklaracyj mieszkańców, żądających 
stałego robotnika," lecz i dla ułatwiania wyszukania 
pracy i umieszczenia dla ludzi ubogich jak wyżej po­
trzebujących zarobku, a to przez znoszenie się z za­
kładami przemysłowemi i rzemieślniczemi, oraz z u- 
rzędami cyrkulowemi policyjnemi i zradami opiekuń- 
czemi warszawskiego towarzystwa dobroczynności; 
a nadto czynić by mogło często ogłoszenia w gaze­
tach o wyrobach do zamówienia lub do sprzedaży bę­
dących, jak i o ludziach do pracy potrzebnych i zby­
wających. (Rozpr. Rwestja domu zarobkowego, str. 51).

powtarzamy tu mocne przekonanie, że w takim do­
piero razie byr. instytucji zarobkowej ubogich bedz’e 
utrwalony, i kapitał zakładowy a raczej stały wzrost 
jego z dotychczasowych procentów nad normę Staszi- 
cową da się (co podobno jest w7 zamiarze) już teraz od 
razu zwiększyć, kiedy właśnie, główna do tego podsta­
wa, stały i szeroki odbyt wyrobów będzie zape­
wniony przez obowiązkowe zamówienia i zakup 
innych zakładów dobroczynnych, i kiedy przy- | 
tern miasto, dla dobra którego Staszic fundację swą 1 
) ostar.owił. przyjdzie ze swej strony w pomoc tej in- 
stytuji spoieczno-dobroczynuej, zwłaszcza W począt­
kach jej założen a i pierwszego istnienia. Nie będzie 
już racji d:• narzekania na niedostateczny jakoby do­
chód— dochód z. samego kapitału, który, dziś już zna­
komity, kiedyś kiedyś będzie olbrz.ymi, ale jeszcze nie 
zaraz; więc teraz co do dochodów trzeba nie pomijać 

środków, gdzie indziej w świecie do celu podobnego 
praktykowanych.

Nakoniec co do majątku i funduszciw instytucji. Jest 
mowa w projekcie (§ 28), że m. in. mienie sal zarob­
kowych składa się: z domu murowanego z ogrodem 
w Warszawie za rogatką Wolską. Jest tu do nadmie­
nienia, że podług ksiąg hypotecznych miejskich i in­
nych akt, własność zwiniętego dziś domu przytułku 
i pracy, stanowią dwie połączone z sobą nieruchomo­
ści pod nn-rami 3102 i 3103 przy ulicy Wolskiej po­
łożone, które w roku 1829 nabyte były przez rząd 
z funduszu Staszica na założenie czasowo z charakte­
rem przymusowo-karnyra domu zarobkowego, później 
domem przytułku i pracy nazwanego, dla którego też 
z tegoż funduszu na tejże possesji i budowle odpowie­
dnio przerobione lub nowo wzniesione zostały. Na­
stępnie w r. 1845 z decyzji b. kom. rz. spraw7 wewn. 
N-o 1413/3289 zapisano w hypotece tytuł wła­
sności tych nieruchomości jako nabytych z funduszu 
Staszica, na imię pomieuionej instytucji dobroczynnej. 
Słusznie, zdaje się, w rozprawie wyżej wzmiankowa­
nej, wyrażono (str. 47), że gdy skutkiem reformy są­
dowej z r. 1876, z którą ustało skazywanie na karę 
osadzenia w domu przytułku i pracy, dom ten utra­
cił dawniejsze swe znaczenie i nareszcie zwinięty zo­
stał, „obszernie zabudowane nieruchomości powyższe 
stanowczo i. w zupełności przejść i raczej powrócić 
winny do właściwego sobie źródła i wyłącznego 
przeznaczenia Staszicowego." Wprawdzie w osta­
tnich czasach u7 miejscu przytułku i pracy utworzo­
ny został „czasorvy szpital nieuleczalnych," ależ za­
pewne ta instytucja tamże tylko jako czasowa, inte- 
rimalna uważać się daje, nie mogąc w fundum grun­
towani czynić ujmy prawom głównej instytucji Sta­
szica, chociażby obecnie jakaś kompensata w rachun­
kach dopełnioną została.

Jako dalsze pozycje majątku sal zarobkowych 
wymienione są dwa kapitały stałe i wieczyste po rS. 
15,000 (po złp. 100.000) przez Staszica zapisane, a od 
r. 1829 w Buliku Polskim lokowane. Z tych kapitałów 
pierwszy jest stałym wiecznie procentującym, od któ­
rego procent zwyczajny każdorocznie winien iść na 
bieżące potrzeby utrzymania sal zarobkowych, a drugt 
jest wiecznie zarabiającym, od którego % składany 
w inien być obracany ua nieskończone za każdem zpro- 
centu tego podwojeniem powiększanie tamtego pierw­
szego kapitału. Otóż co do tych kapitałów nie za­
wadziłoby może w ustaw ie zaznaczyć wysokość, do 
jakiej dotychczas już wzrósł tym sposobem pierwszy 
z tych dwóch kapitałów, jako już stały wieczysty, 
nienaruszalny, czyli wchwili obecnej licząc od r. 1829 
najmniej potrojony (rs. 45,000 wgotowizniebrzęczącej), 
a zatem, że najmniej summa rs. 60,000 jako już niety­
kalna, pozostać musi w7 Banku, i jako taka wydzielo­
ną by być winna z ogółu funduszu Staszicowego, 
z którego tylko reszta do rozporządzenia liczoną by 
być mogła. Jako czwarty fundusz wykazany jest 
w i rojekcie ustawy7 tak zwany budowlany rs. 28,547 ■ 
także w7 Banku Polskim lokowany, który prawdopo­
dobnie użyty będzie na dobudowanie domu dla spe 
cjalnej potrzeby7 sal zarobkowych.

Co do dochodów przyszłego zakładu (§29) jest mowa: 
że rn. in. składać się będą z procentów7 od kapitału 
w ustępie 3 § 28 w7zmiankow7anego a na rs. 160,000 
obliczanego, który stale pomnażać się ma przez 
dołączanie summ po rs 15,000, oraz z z procentów od 
kapitału. ■ wiecznie zarabiającego." Jak wyżej powie­
dzieliśmy, procenta od kapitału, wiecznie zarabia­
jącego w myśl legatu Staszica mają iść na po­
mnożenie (czy to corocznie, czy też raczej z upły­
wem każdego okresu czasu podwajającego kapitał 
z procentów składanych) kapitału pienvszego czyli 
stale procentującego; od tego tylko procenta nadal 
bieżące, oraz dotychczas (nad powyższe potrojenie 
pierwszego kapitału owego) nagromadzone, użyte być 
by mogły w rubryce dochodów na potrzeby bieżące in­
stytucji. Wszelako zasada ta nie przeszkadzaskapitali- 
zowaniu dotychczasowego nagromadzenia procentów, 
z przyczyny długoletniego nieistnienia właściwej in­
stytucji zarobkewej, na jej potrzeby corocznie nieuży­
tych czyli zaoszczędzonych, (owenp.rs. 160,000), « 
o ile. nie zajdzie, potrzeba wydatkowania z tego fundu­
szu procentowego na należytą, organizację j pierwsza 
ustalenie projektowanej instytucji. Możeby wiec nieby­
ło rzeczą zbyteczną, dla większej jasności, bardziej po­
zycje funduszowe (mianowicie co do służyć mających 
na potrzeby bieżące instytucji), uwydatnić i zasadni­
czo określić, jak lówuież raz jeszcze'porównać i sprać • 
dzić cyfry z obecnym stanem rzeczy w księgach ban­
kowych, oraz z tym, jaki (stosunkowo fundusz więk-



szzy) figurował np. w roku 1877 (zob. Kwestja domu 
a^obkowego, wzgląd funduszowy, str. 44—47).

Sale zarobkowe otwarte być mają w sposobie pró­
by na lat trzy (§ ostatni 31).

Oby próba przy dalszej przychylności władz i spo­
łeczeństwa stała się pomyślną i doprowadziła do sto­
pniowego, pożądanego w ulepszeniach rozwoju i utrwa­
lenia o ile można rychlej samoistnego bytu instytucji 
dla dobra ubogich. Dobro to głównie wszak opiera 
się na pracy, którą też dobroczynny założyciel Sta­
szic ułatwić im chciał ze swojego funduszu, przez 
mądre jego obmyślenie do nieskończoności zwiększać 
się mającego, podobnie jak to i względem drugiego ta­
kiegoż swego zapisu na mamki wiejskie dla szpitala 
Dzieciątka Jezus postanowił.

Warszawa, dnia 22 lipca 1879 r.
Benedykt Pobrocelski.

Bardzo ważne dla ojców 
rodzin i opiekunów.

Ubezpieczenia na życiu ludzkiem oparte we wszys­
tkich swoich kombinacjach, jako najwznioślejsza 
społeczno-ekonomiczna idea, trk obszernie na Zacho­
dzie Europy i w Ameryce rozwinięto, nie przyjęły się 
jeszcze u nas tak dalece, aby każdy bez wpływu osób 
trzecich powziął postanowienie korzystania z ich do­
brodziejstwa.

Nie doszliśmy do tego, aby każdy młody małżonek 
sam przez się zadał sobie pytanie, w jaki sposób od­
powie przyjętym na siebie obowiązkom względem no­
wej swej rodziny na wypadek, gdyby go śmierć za­
skoczyć miała wcześniej, niż zdąży pracą swą i oszczę­
dnością zapewnić żonie i dzieciom odpowiednią egzy­
stencję.

Jest u nas zatem bezwarunkowo koniecznem przy­
pomnieć uwadze ojców rodziny, że istnieje niezawo­
dny sposób; z pomocą którego każdy bez różnicy wie­
ku istanu odpowiednio do położenia swego, jest w mo­
żności niewielką ofiarą zapewnić dla swej rodziny 
z góry oznaczony fundusz, a tem san em uwolnić się 
od troski, że rodzina po jego zgonie bez środków u- 
trzymanie pozostanie.

Wielu osobom, które bardzo chętnie w ten sposób 
chciałyby zadosyć aczynić miłym względem swych 
najbliższych obowiązkom, zbywa najczęściej na spo­
sobności zapoznania się z treścią ubezpieczenia na 
życie.

To uwzględniając, pozwalam sobie podać kilka krót­
kich objaśnień o rodzajach ubezpieczenia na życie 
w St.-Petersburskiem Towarzystwie Ubezpieczeń.

ZABEZPIECZENIA KAPITAŁÓW POŚMIERTNYCH.
Za opłatą roczną, półroczną lub kwartalną, wyso­

kość której zależy od wieku osoby ubezpieczającej 
się, można zapewnić dowolny kapitał, płatny zaraz 
po śmierci ubezpieczonego jego spadkobiercom łub o- 
sobom przez niego wskazanym, nawet w tym wvpad- 

ku, gdyby śmierć nastąpiła zaraz po wniesieniu | 
pierwszej kwartalnej raty.

Kapitał taki obrócić można także na cele dobro­
czynne bez uszczerbku majątku rodzinnego, na umo­
rzenie długów hypotecznych itp. cele.

ZABEZPIECZENIE POSAGÓW DLA CÓREK.
Wnosząc składki roczne, wysokość których zależy 

od ilości lat, przez które mają być opłacane, zapewnić 
można dla córki kapitał, mający jej być wypłaconym 
po dojściu do pewnego, zgóry określonego wieku.

Ten sam rodzaj ubezpieczenia poleca się ojcom 
dbałym o los i wykształcenie synów. Nie wielka co 
rok wnoszona składka, po dojściu syna do pełnolet- 
ności, możemu dać możność odbycia naukowej podró­
ży tub też posłużyć na zagospodarowanie.

ZABEZPIECZENIE SOBIE SPOKOJNE! STAROŚCI 
osiąga się także przez zabezpieczenie dla samego 
siebie kapitału mającego być wypłaconym przez To­
warzystwo po przebyciu pewnej liczby lat.

St.-Petersburskie Towarzystwo Ubezpieczeń przed­
stawia dla ubezpieczonych swoich zupełną gwarancję 
swoim kapitałem zakładowym pełno wpłaconym rubli 
sr. 2,450.000, oraz nagromadzonemi rezerwami po 
koniec 1878 r. rs. 1,453,952 kop. 32.

Towarzystwo to chcąc uprzystępnić ubezpieczenie 
kapitałów pośmiertnych i mniej zasobnym osobom, u- 
stanowiło tak nizkie składki, że każdy ubezpieczony 
już jakoby od pierwszej chwili brał udział w zyskach 
Towarzystwa.

Składki bowiem, pobierane przez inne Towarzystwa 
przyrzekające udział w zyskach swoich, są o kilka­
naście procentów wyższe, a udział w' dywidendzie po­
trącany dopiero począwszy od szóstego roku trwania 
ubezpieczenia nie dorównywa jeszcze przewyźce po­
bieranej nad składki St.-Petersburskiego Towarzy­
stwa.

Składki pobierane przez St.-Petersburskie Towa­
rzystwo wynoszą za każde rs. 1,000. kapitału pośmier­
tnego rocznie o<I osoby 20-letniej rs. 17 kop. 40, od 
25-let. rs. 19 k. 30, od 30-let. rs. 21 k. 40. o l 35-let. 
rs. 24 k. 50, od 40-let. rs. 28 k. 70, od 45 let. rs. 34 
k. 70. od 50-let. rs. 42 k. 70, od 55-let. rs. 52 k. 90, 
od 60-let. rs. 64 k. 70.

Osoby wieku pośredniego opłacają pośrednią 
składkę.

Formalności przy zawarciu każdego rodzaju ubez­
pieczenia są nader prosta i łatwe i nie wymagają dłu­
giego czasu. Takowych dopełniać można albo w biu­
rze podpisanego lub na żądanie ubezpieczających 
w ich własnem mieszkaniu.

Sprawozdania broszury, taryfy sk ładek natychmiast 
po zażądaniu wysyłane będą bezpłatnie.

kichał Botwand,
Inspektor St.-Petersburskiego 

Towarzystwa Ubezpieczeń.
Biuro w Warszawie, przy uiicy Żabiej nr 7 nowy, 

—14 943—2 — (5 w ,ema< hu poprzecznym.

— Zawiadamiam rodziców i opiekunów ucząca 
się młodzieży, iż utrzymywana przezemnie przy ulicy 
Danielewiczowskiej nr 4, szkoła czteroklasowa realni 
męzka z dozwolenia Władzy edukacyjnej zamienion 
zostaje z początkiem roku szkolnego 1879/80 na SZO' 
ścioldasową ztakimże realnym kierunkiem. Kancelar 
ja zakładu otwarta codziennie od 9 do 11 zrana.
—14971— Wojciech Górski-.

— Ił. Ibobrzański,właściciel perfumerji przy 
ulicy Wierzbowej, uzyskał zezwolenie ministra spraw 
wewnętrznych na otwarcie:

JPlerwrsego kanejonowanego 
Hanloru rekomendacji 

Xaucsycieli i Guwernantek, 
który będzie wkrótce otwarty na mocy przepisów wy' 
danych przez rozkaz JW. Jenerał-Gubernatora hr 
Kotzebue. 3—3—15,25j

— I$r. '1'. JBoryssowics, akuszer, powróci) 
do Warszawy—Marszałkowska nr 30.—15882—2—3

— Iboktor tnedycyny Btmberg przeniósł 
mieszkanie na ulice Chmielną nr 23, drugie pię­
tro. Przyjmuje chorych od 6—7 po południu z cho­
robami wewnętrznemi, skórnemi i dziecinnemi.14672

— J0F Grodzki, autor Poradnika lekarskiego 
dla mężczyzn, ulica mokotowska nr 23.

„15413-4-6

Istniejąca od roku 1872 
Pierwsisa JLeciznica

dla przychodzących chorych. Ulica NIECAŁA Nr 7. (Dom
Towarz. Lekarsk). Przyjmują w niej następujący Lekarz* 

Od g. 9—10 Dobrski K. Choroby wewnętrzne (specj-lnio 
pluć i krtani; Laryngoskopia). Codziennie.

Od g. 10—11 Mayzd W. asystent fizjologji przy Uniw.
Choroby wewnętrzne. Codzienire (we środy od g. 11—12).

Od g. 11—12 Adam Bauerertz. Choroby nerwowe. Le­
cz'nie elektrycznością. Codziennie.

Od g. ll>/2—12>/j Kosmowski W. Chor, wewnątrz. (spe­
cjalnie wieku dziecięcego). Codziennie od (12— 1 sobowty).

Od g. 12’/?—2 Stankiewicz Henryk. Choroby wenery­
czne i skórne. Codziennie.

Od g. 1—2 Thieme A. Chor, właściwe kobietom. Godzien. 
Od g. 2*/j—3'/. Benni K. Lekarz Ord. w Sep. Dzieciątka 

Jezus. Cnoroby uszu. W poniedziałki, środy i piątki.
Od g. 2*/2—3'/z Belke Teofil. Choroby weneryczne i skór­

ne. Codziennie z wyjątkiem poniedziałków.
Od g 3—4 Brzeziński J. Chor, wewnętrzne specjalnie ner­

wowe. Leczenie elektry znością. Codziennie z wyjątkiem nie­
dziel i świąt

Od g. 3—4 Taiko J. Okulista Okręgu Warsz. Choćby 
oczu. Wtorki, czwartki i sob.ty (w niedziele od 10—11).

O' g. 3*/,—4'/j Gutw'in Choroby chirurgiczne i zębó w 
Codziennie z wyjątkiem niedziel.

Od g. 4’/j—b*/2 Ciunkiewicz B. Choroby szczek i zębów. 
Codziennie z wyjątkiem niedziel i świąt.

Od g. 5—6 Perkowski S. Choroby wene.ryczne i skór­
ne kobiet i dzieei, codziennie. (W niedziele od 9—10).

Od g. 4'/2—b'/j. w poniedziałki i środy przyjmuje się za 
i mówieniu n-i a na'.Tv 'U-ntvStV'-zn.' (zebr ezt liczne) —486— •

Potrzebne są

zpjkjsnsrsr
Łdatne do szycia sukien. — Wiadomość: ulica 
Freta Nr 12, u M. Ciszewskiego. 
_____________________ —15857 -1—3

Do Pralni kupieckiej, 
poszukuje się 5 zdolnych Panien do 
prasowania i Stróża żonatego, bezdzie­
tnego.—Zgłosić się do pralni. Nowolipie Nr 2.

-15888-1—3

FsMiij jest MaMI TapicersM, 
znający dobrze robotę, przytem któryby mógł 
zarządzić warsztatem, do Lublina. —• Bliższa 
wiadomość: Nowy-Świat Nr 12, u Tapicera.

—15873—1—3

Stancja dla Uczniów Szkół, 
którym zapewnia się opieka troskliwa pod 
dozorem męikim, pomoc w naukach i kon­
wersacja w < bcy.-h językach. — Fortepian 
w miejscu.—Ulica Długa Ńr 17 nowy, 9 mie­
szkania —15863—1—3

Kilku Uczniów
znajdzie stale zajęcie w Litografii Sta 
niawskiego.—Trębrcka Nr 9.—15746—2—3

I Pensjonacie prywatnym,
b. przełożonej pensji wyższej, jest jeszcze miej- 
ece dla kilku panienek. Dochodzące do Insty­
tutów rząaowych są przyjmowane. Wieloletnia 
praca w zawodzie, nauczycielskim daję rękoj­
mię prawdziwie macierzyńskiej opieki. Nau­
czycielki cudzoziemki przyjęte do konwersacji, 
lekcje muzyki podług umowy. Cena umiarko­
wana. — marja Kivchner. — Mazowiecka 
Nr 1. mieszkania 22. —15818—-1—3

Dyrekcja Dróg Żeiaznycu
Warszawsko-Wiedeńskiej

1 Warszawsko - Bydgoskiej,
zawiadamia, że od dnia 20 Lipca (1 Sier­
pnia) r. b., sprzedaż biletów osobowych i eks­
pedycja lagaży na przystanku Strzemieszyce, 
uskuteczniać s!ę będzie nietylko jak dotąd, do 
sąsiednich staeyj Granica i Ząbkowice, ale 
nadto i d> staeyj Częstochowa’, Piotrkó*’ i 
Warszawa. " —15885—1—1

W Szkole Realnej, 
sześcio-triasowej prywatnej, męzkiej, 
z klasą przygotowawczą, dotąd przy ulicy 
Marszałkowskiej pod Nr 63 istniejącej, a obe­
cnie przeniesionej do domu Nr i8 przy uli­
cy Złotej, zapis uczniów dawnych i egzami­
nu. wstępne nowyeh kandydatów, rozpoczną się 
4/16 Sierpnia i odbywać się będą codziennie, 
prócz niedziel i świąt, od godzmy 9 z rana do
2 z południa. Przed tym czasem Kancellarja 
Szkoły otwarta codziennie od go Iz. 10 do 12 
w południe. Wykład nauk rozpocznie się d. 
16/28 Sierpnia r. b. Przełożony Szkoły,

JAN PANKIEWICŻ. 
_____________________ -15872—1-3

Potrzebną jest zaraz

na wyjazd, na parę miesięcy, o 4 mile kole­
ją, do pięknego białego szycia na maszynie 
Whelcra, znająca również dobrze krój bieliz­
ny.—Wiadomość: ulica Senatorska Nr 28, obok 
Resursy, w oficynie lewej, na 2-m piętrze. 
_____________________ —15761—2—2

Potrzebne są

do szycia negjiży na maszynie.—Ulica Lesz­
no Nr 54, w prawej oficynie na dole.

-15734-2-2

MAMKA i
młoda, zdrowa, ze świeżym pokarmem, przy 
ulicy Ogrodowej Nr 50.—Wiadomość u stróża.
______ ______________ —15877—1—2

Jest do sprzedania

z zabudowaniem na Nowej Pradze. — Adres: 
Fabryka stali, Nowa-Praga pod literą G. J.

—15853—1—1

uzdatniona do krawiecezyzny i szycia na ma­
szynie Singera, potrzebną zaraz.—Ulica Hoża 
Nr 12 B, mieszkania 1. —15908—1—2

Potrzebną jest

zaraz, kompletni', uzdatniona w krawiecczyz- 
nie.—Ulica Pawia Nr 1, pierwsze piętro. 
_______  —15897—1—1

Potrzebną jest na prowincję 

Nauczycielka 
języka ruskiego, posiulaląca patent z ukoń­
czenia gimnazjum.—Qsoby interesowane raczą 
się zgłosić na ulicę Śliską Nr 46, mieszkania 
2; od goiz. 11 z rana do 3 po południu. 
_____________________ -15731—2-3

MĘŻATKA 
życzyłaby sobie przyjąć dziecko na garnuszek, i 
zapewniając wszelkie wygody i troskliwą opie­
kę.—Wiadomość u Topolewskięj na ulicy B'O- 
warnej, w domu pod Nrem 7, a lokalu 10, 
w podwórzu. —15764—2—2

Sklep Wiktuałów 
jest do sprzedania w każdym czasie, przy uli­
cy Karmelickiej Nr 13, w s’-arryrl«Ł, 
znaku le- J- '

ZARZĄD 
DROGI ŻELAZNEJ 

Wammko-TerespolsUej.
Na skutek podań pana _ Iz.raóli Rartmann 

w War-zawie, przy ul;cy Świętojerskiej Nr 17 
zamieszkałego, o wypłatę zaliczenia w. kwo­
cie rs. 158, przekazanego d'> z ciągnięcia od 
odbiera bici go towar Praga Mińsk Nr 11771, 
na które, wystawiony przez stację Praga do­
wód zaliczeniowy Nr 3061 zagubiono, Zarząd 
diogi żelaznej Warszawsko - Terespolskiej, 
wzywa posiadacza w mowie będącego dowo­
du, aby z takowym w przeciągu "trzech mie' 
sięcy zgłosił się do Zarządu i pb-tadanie do­
wodu usprawiedliwił, po upływie bowiem te' 
go czasu, dowód uznanym zostanie za niewa­
żny, a n.-lożność z niego przypadająca pan1* 
Izraelowi Bartmann, wypłaconą zostanie.

-15823-2—3

' Obiady prywatne, 
po cenie przystennej.—Tamże jest do sprzeda* 
nia WVZLICA z. ra-sy Pontcrów, ó-G 
miesiąc majaca. — Wiadomość w Kiosku, róg 
Chmielne; i Braekiej.—15876—1 —3

UIs. 7 500.
jest do wypożyczenia na dom w Warszowic, 
lub dobra w gubernii Warszawskiej, na 1 o*1' 
mer h:j>., lub ziraz pa dlngn iow/irzystw»'"' 
Wiadomość u Adama Śpiewak adwokat, 
w Warszawie pod Nr 10 przv ulicy Święt0* 
jerskiej.______________ —15875—1—3

Bardzo tanio!
Dwa Zegarki złote, kryte, damskie, z 

cuchami po cenie rs. 36. Broszka i **■ 
częki złote za rs. 15.—Chłodna Nr 60, 
szkania Nr 19« —15862—1““2
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IMIHMBt1" Łflcier przyrządzany przez księży 
Celestins w klasztorze Vichy we 

r rancji, posiadający wszelkie własności, tak 
skutecznych w s»cm działaniu i zbawiennych 
wód alkalicznych Vichy.

Wzmacniający, trawiący i wyśmienity 
w smaku; zadowolnić musi najwybredniejsze 
wymagania.

Każda butelka powinna być opatrzona ety­
kietą z pieczęcią klasztoru i podpisem

L ena Aurelien, 
Superieur des Celestins 

O. S. B.
Likieru Ce’estins dostać można w War­

szawie u pp. A. Boequeta, Stefana Dobryeza 
et Comp., F. Langnera. Simona et Stockiego, 
Sowińskiego et Szulca, F. Springera i A. Stęp­
kowskiego.
Główny Agent na Królestwo Polskie 

6-26-10807- BRONISŁAW LOT.

KANrr<)h’

MA WIADOMOŚĆ!
Znany chirurg Dr Edel w Hanowerze, podczas swej obszer­

nej praktyki doszedł do przekonania, że wszelkie paski rupturo- 
*e, znanych dotychczas systemów, często są niezgodne z powo­
du zbytniej twardości sprężyn, które ugniatają kcść pacierzową, 
i choremu sprawiają wiele dolegliwości. Wynalazł więc sprężyny 
do rzeczonych pasków tak zwane łańcuchowe, składające się z po­
jedynczy ch ogniw i mające ten przymiot, że jako ruchome ukła­
dają się łagodnie nie robiąc żadnego dolegliwego nacisku i wy- 

• kręcają gię stosownie do ruchów noszącego pasek, przyczem pe- 
lota pozostaje nieruchomą na jednem miejscu Paski rzeczone u- 

| znane zostały przez wszystkich znakomitych chirurgów Cesar- g 
stwa Niemieckiego, na co posiadam rozliczne świadectwa. Doktór I 

t' Edel uzyskawszy patent, przedał namnieprawo wyłącznego wy- | 
y rabiania takowych; ja zaś poruczyłem wyłączną ich sprzedaż na 
i Królestwo Polskie i Cesarstwo Roesyjskie Panu Juljanowi Weis- | 
a sblum^ optykowi w Warszawie.

Aleksander Coppel, w Solingen.

Powołując się na powyższe ogłoszenie Pana Coppel, mam ho- g 
! ror zawiadomić WW. Panów Doktorów i Szanowną Publiczność, 

•1 że posiadam znaczny wybór powyż rzeczonych pasków na rup- $ 
| tury kilowe i pępkowe, które do każdej ruptury dopasować i po || 
g cenach fabrycznych sprzedawać będę, ręcząc za dobroć.

tfuljun BS elxsbliim, Optyk 
ulica Nowo-Senatorska, Nr 477a, obok apteki. 
m,____ , — 15840 — »1—3

MAURYCEGO ^ACHONBAUi, 
przeniesiony od g-j-o ripca r. b. na róg Orlej i Leszna 

Itfnmer 13.
Tamże-. Generalne i wyłączne Agentury dla Królestwa Polskiego

Fabryki Świec Stearynowych
A. M. e i m b ii r g- e r, 

Dostaw.y Dworu J. O. W. w St. Petersburgu. 

Fabryki Zapałek Parafinowych
A. Si. C2ESS.E w Kiizie;

Wyrobów Tabacznych Saaczy i IWangubi w Petersburgu; 

yrobów Tabacznej fabryki Lafoir w 8t. Petersburgu

Syfonów i Maszyn
do wyrabiania napojów aazonydi, fabryki

SScrliner <J’ ffiluntenreich w Wiedniu.
? w jjantor załatwia wszelkie interesa w zakres kommissowo-agęnturnrowy wchodzącą 
«^_ze|ką możliwą aknratmścią, zi umiarkowaną prowizją. 1—5 — 15821 — 

glj . Przysposobienie i sprzedaż, niżej wymienionego środka, jako nieza wiera ją cego w swym 
Mpj Zle ez?Ś'i szkodliwych dla zdrowia, aprobowane przez Petersburskie i Warszawskie 

ayczne Władze, na ogólnych zasadach handlu.
YSf IZIIIIIT iftW IODóW nie -’P^bowawszy mokrego Pudru.—Żaden ze 
‘ńBl ni PI Lllllffl rillthtfłl środków kosmetycznych nie pozyskał tak ol‘ 
ńk L Witali ® U/llUil i rzymiej popularności przy toalecie damskiej,

J^nyeh gatunków pudry. Użycie jednak tego niewinnego środka przedstawia się nader 
:a ’Jvlfc)onalną operacją. Temperatura powietrza i wyparowanie twaizy zmusza aby użyua- 
po* PUllru Pewtarzały to kilkakrotnie na dzień >udn- zaś, który my tu zalecamy, płynny 
^.• nazwiskiem „La beatu Etternelle) rozstrzyga to zadanie raz na zawsze: użyty raz na 

przy toalecie porannej, pozostaje niezmiennym do dnia następnego. Cena rs. 1 k. 50, 
snretycyczny Magazyn Dobrzańskiego, Hotel Angielski, ulica Wierzbowa. — Na 
ym pudełku powiną być pięciokolorowa marka z podpisem Dobrzańskiego.

I
 Skład Papieru i Galanterji g

W. MŁODZIANOWSKI, Ś

Nowy-Świat Mr 49 (róg Wareckiej).
Sprowadził z zagranicy wielki transport ozdobnego i luksusowego papieru listo- B 
wego, najoryginalniejszych barw, z nięknemi wyciskami. Papier- ten znajduje £ 
się w ozdobnych pudełkach, a na arkusikach mogą, być wyciskane cyfry i mono- Ki 
gramy.

§85" Papier sprzedaje się zarówno detalicznie jak i hurtowo (z ustą- K 
pieniem rabatu). Zwraca się na to nwaęę pp. kupców

Skład poleca także Albumy ozdobne, Księgi handlowe, Rejestru gospo- p 
dareze, Portmonetki, Nessesery, Lusterka podróżne, Galanterję francuzką, & 
angielską, i wiedeńską, oraz obfity wybór Papieru w różnych gatunkach. ® 

Bilety wizytowe drukowane i litografowane na rozmaitych papierach. 
Przyjmują się też w szelkie obstalunki w zakres litosrafji i druków wchodzące. f.

Warszawska Pralnia Bielizny 
ulica Długa Nr 20, dom W.Naimskiego, 

egzystująca jako najpierwsza pralnia od sześciu lat.
Z dniem 1-szym Lipca r. b. przeszedłszy na inną własność1, zaopatrzoną została wnaj- 

owsze przyrządy i doskonale robotnice, poleca się względom Szanownej Publiczności. Panom 
upeom bielizny, restauratorom, pensjonatom it. p. prywatnym i rządowym zakładom. Wszel­

kie roboty wykonywane będą z najwyższą elegancją i akuratnością,"
Ceny możliwie najniższe. PP. kopi om i restauratorom oddającym hurtowo bieliznę dopra­

nia, od cen zwyczajnych odstępuje się. rabat do 10% obok gwarancji punktualnej akuratnosci.
W tejże’ pralni przyjmuje się do prania chemicznym sposobem krawaty materjalne 

i wstążek wszelkich kolorów, oraz koronek.
Pralnia Warszawska posiada filje swoje, a mianowicie: Nowy-Świat. Nr 36, w sklepie 

porcelany Pana Dairelewicz.—Elektoralna Nr 43, w Magazynie Bielizny Rogozińskiego.
Cenniki na. żądanie udzielają sie wki ntorze pralni i w wymienionych filjach.
10—12 ’ ’ — 14511 —

GŁÓWNY SKŁAD MASZYN DO SZYCIA

Kupcy i Fabrykanci z Królestwa, Agenci, Komissanci 
i Reprezentanci Domów Zagranicznych 

wszelkiej branży, pragnący znaleźć: pewny, wielki i korzystny 
zbyt swoich towarów, na pierwszych rynkach handlowych Ros- 
sji, raczą dla bliższego porozumienia, zgłosić się osobiście, lub 
piśmiennie przesłać swe offerty do kantoru

,.€ontmerce HusseS*
Karmellelka Ir 13 A. 2—6 — 15758 —

j?.

A 
ń
t

D. Grossmana,
przy ulicy Wierzbowej Nr 638, obok by­
łego hotelu Angielskiego,od lat czter­

nastu w tem miejscu egzystujący.
Poleca Szanownej Publiczności wielki wybór maszyn do szycia 
ręcznych i stolikowych, najlepszych i najbardziej roz­
powszechnionych systemów pierwszorzędnych fabryk Ame­
ryki i Europy, po cenach przystępnych, « gwarancją dwu i trzy 
letnią.

Nici, jedwab, tłuszcz do smarowania i wszelkie przyrządy do 
maszyn po cenach umiarkowanych. - 15—0—8720—

PAROWA FABRYKA

5 I PSZENNEGO
J „KSAWERA”

przy ulicy Muranowskiej, Nr 4, 
| POLEM KROCHMAL I PDDUli SWEGO TOB 

A Sprzedaż hurtowa na miejscu.W 8—12 _ 15070 —

844675
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1.

Ktoby miał do sprzedania

2.

3.

Jest do odnajęcia

6—6—14377—

1, 2 i 3 pokojowe, odrestaurowane

I

Potrzebną jest zaraz

Jlosiso.icuo Rcmiypoio Eapmana 21 lio.ui (2 Abi’ycto) 1879 ij.
Patrz Dodat**

przynoszący czystego zarobku 2,500 rs rocz­
nie, jest do sprzedania.—Wiadomość: Nowy- 
Świat Nr 38, w składzie wódek p. K. Schnei­
der; od godziny 9 do 11 rano. —15920—1—3

B. Urzędnik Sądu Okręgowego, może po­
święcać wolny swój czas u panów

z ogrodem, zechce się porozumieć z właści­
cielem pessesji przy ulicy Nowy-Świat Nr 56.

w każdym cz;.sie do wynajęcia. Twarda Nr36. 
'—15806—2—12

Niniejszem mam zaszczyt 
zawiadomić WW. klientów moich i 
Szanowną Publiczność, że z dniem 
8 lipca r. b. Masjaxyn obuwia 
przeniosłem z ulicy Rymarskiej Nr 14, 
ua ulicę Przejazd lr3. dru­
g’s dom 2a»p(eiią.

Magazyn mój posiada znaczny dobór 
obuwia damskiego i dziecinnego w ró­
żnych fasonach, z rozmaitych skór i pru- 
neli.

Zamówienia znaczniejszych 
partyj obuwia przyjmu:ą się także na 
Prowincję i do Cesarstwa 
a są wykonywane dokładnie, elegancko 
i w oznaczonym terminie.

Szwajcarka, na prowincję; zgłosić się można 
na ulicę Śliską Nr 46, mieszkania 2: od godz. 
11 z rana do 3 po południu. —15730 —2 —3

Do sprzedania:
Tokarnie, Eorrr aszyny, Bandzegi, He- 
blarnie, Maszyna do kopjowania ko­
pyt dla szewców.—Smolna Nr 11, miesz­
kania 10; od godziny 5—6 wieczorem.

—la842—2—3

mały, Zakład Korzenny, z całym urządzeniem, 
towarem i rzeczami domowemi. za bardzo 
przystępną cenę.—Bliższa wiadomość: Pańska 
Nr 17,” od Żelaznej —15899—1—2

uzdolniona w kro!u sukien i okryć damskich, 
udzielająca dotychczas lekcje kroju, życzy so­
bie zająć stosowne miejsce na prowincji.— 
Adresy proszę zostawić w Redakcji Kurjera 
pod lit. O. O.” O. —15909—1—2

w roli Volontaira lub Praktykanta, z pensói. 
posiadający oprócz osrólneiro wykształci : ■ • 
obce języki i kaucją.—Reflektujący złożą 
sy przy ulicy Nowolipie w Kiosku.

—15680—2—3

umeblowany. Ulica Pańska Nr 13, stróż wskaże. 
—15839—2—3

Student Uniwersytetu, 
życzy udzielać lekcje lub korrepetycje z przed­
miotów kursu gimnazjalnego.—Tamka Nr 36, 
mieszkania 2. —15914—1—2 

Fąetonik bardzo mało używany. Bryczki pa­
rokonne i pojedynki, to wszystko na parę lub 
jednego konia.—Ulica Śliska Nr 13 nowy, wia­
domość u właściciel:! domu. —15926—1 -3

umiejąca szyć rękawiczki na maszynie Rotha 
lub innej, potrzebna jest za dobrem wynagro­
dzeniem—Wiadomość u Lubeckiego, Maiszał- 
kowska Nr 45 —15759—2—3 

Uczniów przyjmuje na stancję
po rs. 200, Nauczyciel emeryt.—Ulica Bracka 
Nr 15 nowy. J Nidocki.

—15785—2—18

Skład Herbaty
L. Krupeckiego, 

przyjmują zamówienia na Drzewo opało­
we, szczapowe, w sążniach i pół sążniach, 
po cenie: Sosnowe rs. 12; Olszowe rs. 12.50; 
Brzozowe rs. 14, wszystko z dostawą.—Rąba­
ne o 1 rubel droższe. —15924—1—6

Dla Obywatelstwa wiejskiego lub Osoby za­
trzymującej się czasowo w Warszawie, zaraz 
stały Loka! z umeblowaniem, pościelą i in" 
nemi wygodami, złożony z oddzielnego pokoju 
z przedpokojem i wspólnego saloniku, za bar* 
dzo umiarkowane wynagrodzenie. — Kraków* 
skie-Przedmieścio Nr 52, lokalu 8. (dom W-g® 
Fajansa), zapytać stróża. —15662—3—3

Adresy składać można w Redakcji Kurjera 
pod lit. W. N. J. —15796—2—5

Izraelitka, ze świeżym i obfitym pokarmem, 
jest do umieszczenia u akuszerki W. N.—No­
wolipie Nr 16, vis-a-vis Skweru

—15932-1—3

SZAFA 
magazynowa, czarna, z ozdobami złoconemi, 
przez 'ednego z pierwszorzędnych stolarzy ro 
bion.., jest do sprzedania. — Wiadomość przy 
ulicy Wierzbowej, w b. hotelu Angielskim, na 
1-m piętrze w magazynie. —15813—2—6

w średnim wieku, znająca się dokładnie na 
gospodarstwie domowem wiejskiem, z dobre- 
mi świadectwami, poszukuje miejsca za Go­
spodynię.—Wiadomość przy ulicy Leszno Nr 
29, 1-sze piętro, w bramie, u p. Hubert.

-15790-2—2

Miody Człowiek
kawaler, władający językiem polskim i nie­
mieckim, akademik handlowy, wykształcony 
teorytycznie i praktycznie, z chjtibnemi świa­
dectwami, poszukuje posady.—Łaskawe oferty 
zostawiać można pod „mercantile 82,“ w Re­
dakcji tego pisma. —15801—2 — 2

Poszukuje się Lokalu,
złożonego z 4 lub 5 pokoi, położony na pryn* 
cypalnv, ulicy i zdatnego na kantor wraź 
z mieszkaniem (z frontu lub z j pdwórza).— 
Oferty pod lit M. J. 31. przyjmuje Wars*- 
Agentura ogłoszeń. Senatorska'Nr 22.

—15822—2—2

Para Koni
powozowych, ujeżdżonych, karych. po lat 5 
mających, do sprzedania w hotelu Polskim, 
stangiet Edward wskaże. —15916-4—2 

Z powodu zmiany interesów, jest do odstąpienia

Kawiarnia.
Ulica Leszno Nr 47. 

 —15931—1—1

na Szmulowiznie Nr 92, w blizkości Peter* 
sburskich warsztatów, przynoszący rocznie 
dochodu rs. 700, jest na dogodnych warun­
kach do sprzedania, z powodu wyjazdu.— 
Wiadomość na miejscu u właściciela.

—15737—3—6

Franciszek Łapezpski,
służący i roznosicie! z mej księgarni, z dniem 
dzisiejszym ze służby oddalonym został.—Upra­
szam zatem osoby pozostające z moją księ­
garnią w stosunkach, takowemu nie nie wy­
płacać, gdyż za wypłaty te nie olpowiadam.

Warszawa dnia 31 Lipca 1879 r.

Henryk Trenkler.
Księgarnia i Skład Nut muzycznych, Wierz­
bowa Nr 4,613, hotel Angielski.

-15829-2-2

Potrzebną jest zaraz

Bona Francuzka.
Wiadomość przy ulicy Oboźnej pod Nrem 1; 
wejście z dziedzińca, pierwsza sień na p>awo, 
na drugie piętro o l (rontu. —15356—3—3

Potrzebną jest

Podręczna do Pracowni Sukien
Ulica Chmielna Nr 37.—Jasiński. 

—15901—1—1

Prośby i Tłómaczenia,
redagują się w biurze Radcy honorowego Bur­
by.—Czysta Nr 4. —1570)—3—6

Letnie Mieszkanie,
(4 pokoje, kuchnia, z meblami), z pow odu nie* 
i rzewidzianyeh okoliczni śei, jest do odstąpi®' 
nia od 20 Lipca (1 Sierpnia), w dobrach RU' 
■ta, 4 wiorsty odległych od przystanku Dęb6 
Wielkie, kolei T«respotsk’oj. — Komunikacja 
ułatwiona.—Wiadomość przy ulicy Marszał­
kowskiej Nr 53, stróż wskaże, Juli na miejsc11’ 

—15789—2—3

SEROWAK, 
kompletnie uzdolniony do robienia sera Baek- 
sztein, potrzebny jest natychmiast do Moskwy 
za stosownem wynagrodzeniem. — Porozumieć 
się można w handlu J. Kucharkina, Nowy- 
Świat Nr 51 lub też piśmiennie, wprost ze 
składem Artielnych Syrowareń, z panem W. 
Blandow w Moskwie. —15738—2—5

Zupełna wyprzedaż

Hebli nowych i używanych.
Nowy-Swiat Nr 60.

— 15928—1—3
Do sprzedania 

różne MEBLE 
i LUSTRA

mało używane
Nr 48 Marszałkowska i róg Święto­
krzyskiej, 1-sze piętro, w bramie od frontu.

-15930—1-6

Potrzebny jest

Pomocnik Marski
lub Lakiernicze, na stałe zajęcie, przy ulicy 
Okopowej Nr 20: pomiędzy Gi zveowska a Łucką.

—15766—2—2

do sklepu z lepszem wychowaniem, znająca 
się na kroju bielizny, z kaucją. — Wiadomość 
w kiosku na placu teatralnym.

obznajmiony z wyrobem drzewa zagraniczne­
go, poszukuje miejsca od Ś-go Michała r. b. 
Adresy proszę zostawiać te Redakcji Kurjera 
pod lit. F. A._________ —15765—2—2

Potrzebnym jest zaraz dozajet kantorowych 
i załatwiania drobnych pzynności pieniężnych 

W Drukarni Kurjera Warszawskiego.— Plac Teatralny Nr 473c (nowy 5).
Redaktor Wacław Szymanowski.—Wydawca Gustaw Gebethner.

MAMKA
z dwutygodniowym pokarmem, jest u akuszer­
ki Kośeiukiewiez—Alejo Jerozolimskie Nr 15. 

—15911—1—2

Do wynajęcia

SUTERENA 
zdatna na warsztat lub magazyn, przy ulicy 
Wroniej.—Wiadomość: Smolna Nr 11, miesz­
kania 10. —15842—2—3 

Skład Węgli i Drzewa
A. MACIEJOWSKIEGO, 

róg Aleksandji i Snwerjnowa Nr 12, 
zaopatrzył się 

w Ksks zairauicznyj, takoyjioleca.

Francuzka
mająca pozwolenie od Władzy Szkolnej, życzy 
udzielać lekcje francuzkiego. — Oferty można 
składać w Redakcji Kurjera Warszawskiego 
pod lit. H. T._____________ —15393—3—3

Potrzebną jest

w bliskości Saskiego cgrodn, od frontu, O* 
dole, o dwóch oknach, dla k .walera lub J’®' 
jedyńezej przyzwoitej osoby.—Wiadomość 
miejscu, przy ulicy Szkolnej Nr 1, w ski­
pie pod dwoma kasztanami.—Tamże »*' 
deszło z prowincji, świeże MASŁO. 
_______________________ 13887—3—3 __ _

Przy ulicy Bednarskiej Nr 18, tizeci dom e? 
Krakowskiego "rzedmieścia, do wynajęcia ® 
1-go Października lub też z; raz

<> P o k o i
z przedpokojem i kuchnia, wiadomość u str®z* 
_____________________ ” —15889—1—6

Z powodu wyjazdu dla familijnych lllterS| 
sów, jest do odstąpienia ząiaz na dogodny6 
warunkach.

Miody człowiek
w wieku lat 30, który skończył szkoły gi­
mnazjalne, obznaimiony z leśnictwem, myśli­
stwem, jako też biurowością, życzy sobie przy­
jąć posadę zarządu lasu w Cesarstwie, lub 
jakie inne miejsce, byle mógł mieć utrzyma­
nie z familią.—Interesanci raczą składać adre­
sy w Redakcji Kurjera Warszawskiego pod 
literami L. G. —15902—1 — 1

Do Zakładu wyrobów siodlarskieh, potrzel a 
jest zaraz

Kilku Uczniów.
Ulica Aleksandrja Nr 17 nowy.

NAKŁADEM

J. BŁASZKOWSKIEGO
wyszły nowe wydania:

Rozmów Francusko-Polskich, przez
Kw/. Bncąuel,' przejrzanych i poprawionych 
przez Armand Kcnaud, redaktora XIX 
Siecle, autora dzieł: Pensees Tristes et
Caprices de Boudoir. Wydanie 12, po rs. 1.‘

K. Grubeckieyo, Arytmetyka kurs niż­
szy. Wydanie 4, po 60 kop., razem z kur­
sem wyższym rs. 1.

Oleszczyńskieyo. Nauka Pisania. Bardzo 
staranne i piękno wydanie po 35 kop.

Al S. Dmocliowskieyo, Krótki Zbiór Hi- 
storji Starego i Nowego Testa­
mentu. Wydanie 8. po 10 kop.

Są już także: żądane. Wzo< y Prozy i Poe­
zji Niemieckie j, (Auswahl von Ma­
stera etc.), po 75 kop.

—15S03—1—1

Oczekiwane:
Portmonetki damskie z imionami. 
Wachlarze Paryzk e najświeższych wzo­

rów.
Cygarniczki prawdziwe piankowe, 

oraz na czasie
Spinki jubileuszowe, z portretem J.

Kiaszewskiego, po 40 i 90 kop. para, 
nadeszły do llanilltt Galanteryjnego 

J. A. Wernića, 
Krak.-Przedmieśeie, dom przechodni Roezlera.

-15368—5-6
Dla Osób spodz'ewająeych się słabości, na 

czas dłuższy przed słabością,

są Pokoiki oddzielne, 
gdzie chora znajdzie troskliwą opiekę. — Róg 
Włodzimierskiej i Świetokrzrzkiej" Nr 3, u 
akuszerki B. J. --11847—2—3

Nowy Skład
przy nliey Chmielnej Nr 33, wprost Zielne!, 
poleca Szanowne! Publiczności Kalie Am®" 
ryfeańską, garniec. 7’/2 funta kop. 60 i r;1,' 
bat odstępuje się biorącym w więks ej ilości- 
Mydła, Krochmale, Farbki; Farby malar­
skie i mularskie. Massy do podług; Oleiet 
Oliwa do jedzenia i palenia. Octy Spiessa 1 
t. p przedmiota. —157 ’7—3—6

liolonja wteczysto-czynszowa

Marywil
H6'/2 mórg nowopolskich zawierająca o )6' 
dna wiorstę od karczmy 1’elcowizny (na dro­
dze bitej Petersburgskicj), również o jedną 
wiirstę od stacji drogi żel. Nadwiślańskiej 
(na Pradze) położona, jest każdego czasu do 
sprzedania, wraz z inwentarzem żywym i mar­
twym, a to bez pośrednictwa osób trzecich.— 
Bliższa wiadomość na gruncie, u miejscowego 
rządcy._____________  —15503—4—4

Sklep Wiktuałów, i)jc) 
do sprzedania, z powodu wyjazdu. I ‘^.Ado- 
Siennej, naprzeciwko domu Nr 13.— ”

■ mość na miejscu. —15852—2—3

Jest do wynajęcia w każdym czasie

Ulica Chmielna Nr 18


